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WYCHOBII CGDLIENNIE RANO OPRÓCZ DMI POŚWIĄTECZNYCA. 
Adres Redakcyi | Administracji: Kijów, Kreszczatyk 38. 


Telefony: Redakcyi No 24-64. Administracy! Ne 16-72. 


Rękopisów Redakcya nie zwraca, 


PISMO POLITYCZNE, SPOŁECZNE | LITERACKIE. 


Administracya otwarta od g. 10—4 po poł. i od 5-—-7 
wieczorem. 


Ogłoszenia przyjmuje się do godziny 6-ej wieczorem. 


de mies. kwart. półrowa. ję" 
PRENUMERATA. W kraju  1— — 

` Za granicą 150 45 9— ik= 

Za zmianę adresu 30 kop. 

GENY OGŁOSZEŃ, Za wiersz pentowy lub jego miejsce 
praeditekstem 40 k., za tekst. 20 k, NEY ROLOGI po 40 k 
od wiersza petit. za każdy raz. W rubryce „Nadosia: 
ne* | w tekście wiersz petitowy lub jego miejsce I rb 
Zwyczajne małe: za teFstem 0d' wyrazu po 4 k, pa 
gzukiwanie pracy po 3 k., przed tekstem pedwójnie 
Dołącsenia po 10 rb. ed tysiąca i koszta pocztowe 


Numer pojedyńczy 5 kop.| 
Pronumeratę I ogłoszenia przyjmuje Administracyż; 


CZAS OKNO! 


pić prenumeratę 


H N-ty, 


Przypominamy Szanownym prenumeratorow. że dnia 1 października kończy się trzeci kwartał, Dla uniknięcia przerwy w odbieraniu .„„Dzien- 


nika Kijowskiego“ prenumeratorzy kwartaloi i miesięczni zechcą łaskawie nadesłeć prenumeratę przed upływem września. 


Dziśgdn.126, 21 ;2251:23-50 września,*+Nowy program. 


„Teodora 


w 3-ch wielkich oJdziałach 


pod kierunkiem Berezowskiego. Początek zeansów o godz, 5 wieczorem 
Szczegóły korcertu i treść -cbrazów w programach. Ceny zwyczajne. 


Kino - Testr A. Szancera Kre:zszatyk 38. 
D.iś dn. 20, 21, 22 i 23 go września Nowy p'cgram. 
ROZBITY WAZON pozy Aadan Zajęcia reż” w jawie 
Bachanalia wę: KAT Saint Saensa w wykona- 


„S5+mson i Dalila", 


Habert $ 


| 


Teatr „EXPRESSE Kres:czstyk| Teatr „Sołowcowa”. „ 


według  dramaiu Wik ora ki 
Sardou, sztu 
i wesoła komed dzi H 
z Maks i kapelusz kudialaa Lin iara, „Malownicza 
ją Cna- H 4 orkierira kos 
: Sycylia tury). KiONIKA GaUMONH cesowa z 20J'o:ób 
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Dyrotkoya 


Sizielaika wa. 

Dziś o godzinie 8 m. 15 wieczerem c ilan'« w 4 aktach. (Ceny 
po raz l-szy sztuka A. Czeciowa 19 zajna zwyczajne). Data 
21 września „„Gmizzde $zlzokockiość w 5 akt. Dnia 22 po poł, e g. 12 
m. 30- pSzlachcio mieszczanin” w 4-ch! aktach. Dnia 23-00 ogel- 

ij gg ra przedstawienie „idzota!ł w 5 akt. W próbach nowa 
a Natansona pm murami” w 4 akt Bilety nabywać można w ka- 
sie od g. 10-3 pp. i ed g. 6 do końca przedstawienia. 10940 


fi | g (Dyrekcya M. F. 

T ea tr M I ej 8 k i Tcpor. Bagrewa). 
Dziś dnia 20 wrześaia „,Faust** (z nocą Walpu"gii), Biorą udział (we, 
lug złfabetu ros) pp: Aatonowicz, Woronieć Montwid; pp.: Zinowiew. 
Polajew, Cesewicz. Balet i inni, Początek o godr. Ś-ej wiećzorem- 
Jutro dnia 21 wo raz 2 gi nowa opera Kolla” (1, Giojelii della Maden- 
a) w 3-ch akt muzyka Wolfa Ferrari. Nowe dekoracye. Bietą udział 
op.: Buraka, Karpowa, Kirejewa, Lesiows, Spasowske, Cxikiraxa; PP: 
Brajnip, Miżgajło, Mocrsrow, S.emlonow, Smielski i inni Dnia 29 w poł. 
po cenach ogólnie przysięonych „,Rusałka'ś, Wieczorem po cenach 
zwyczajnych „Dama Pikowa', Dnia 23 go poraz 3ci „„Kolla”. Da, 
24g> pProrok". Bilety narpywzć można. 10881 


| m 
bal:tnicy Cesarskiego Teatru Wiei- APP w dwó.h H W .-Zyiora. 16 
» „dj Moskwie E, Kelcer. Hulaka Ferdsk od T D-r Gz rniak 6 M 
p M H R gl. Wes li r A nIl= . 4 Wielka orkiestra symfonicz z| mocz., (speć. kur, strioniem płe.) d: 
zmarł dn. 18-go września w Hucia Czernelowieckiej komedya Tygodnik Pathé. KO aob pod iea KAN | e. Kob. od dale, ŚWszyw 
„ sty wyzwolóaeg» ito Rasstu. Poc'ątex seaQtów o g»iz., 5 wiecz.|] snec spos kur. Hydr elek znl. lecr. 
na Podolu, przeżywszy lat 75. zez. góly korcsrtu i treść obrazów w p:ogramath. Wcjicę po skoń 


szonyme stansie. Ceny zwyczajne. 


Złożenie zwłok do grobu rodzinnego na cmentarzu 


gów Em . A Fi: WIELKA PIERWSZORZĘDNA RESTAURACYA 
huciańskim odbędzie się dn. 21 września. r 


„Maison Dor“ 


jsej Arttli Kalneróń y. 
ODCZAS OGBA:ÓRW 
PKOLAGY i | aa 


11341 


Latarańgkan 2 obok Ledmera. 


Koncerty włoskiej orkiestry. 


i> zybtąkał s'ę pics jamnik, 
Prosimy włsściciela w przecią. 
zu 3-ch dni zgics Ć rię pod adresem. 
Dziesiati ny zaułek Nr 5 m 7. |. No. 
wieki. 11345 
fze:rzebny Zarz dn-B.ura Cen- 

tralnego w Stawiszczach ittroli- 
gator po'ak, kawaler Ofesty Z po- 
ważremi referercyami - pse-tą ped 
adresem: Stawis Cze: zaw'alu Tarass 


'nńskrgo, <la Binra Cenralnego 
r 11343 
F ; ogywasic di mę Gospodarstwo Rybi cs „| wę 7” 
Wszsystki-, któ:zy oddali vstatnią posługę 11324 | ani ; i suchy w nela throe i AIRE „Pda SBAŁDYO CADY, 
"i P. PAULINIE ORZESZKOWEJ g Medysława hr. B anicklege. Superfosfat sa 5 a 2 O. 
orar wyrazili współczucie z powodu ciężkiej Straty ferdeg ne Narybek karpi galicyjskich. Gwa- s e 3-6 Ilian Sdewecizia” gamede EA WA 
Róe zplać” ahla ja RODZINE. W |rancya Czystości rasy i wieku naryb- aietrę ohylijską, Sól potasową Elance. nadate IKC 
- : g ixu. Obstalunti przyjaujemy do wy- i wszelkie inne nawozy sztsczne niorb ónyćż « każć « ise: WED r. i 
konanla w bieżącej jesicn, a'ho na POLECAJĄ rima porsrnwialiinni ha x wye $a. è 
Kijowski z - „ | przyszłą wo poż sr. kokitno K d „Jad å j mi | mdstęytewny Absolutnie skuteczna 
Te | tr Polski W LY TOMIĘRZU Kawykia age ol tacy £, Zdrojewski l K. Grabowski po cenia zmiżónaj działanie 
earr O:SRI wszelkiemi Bornea | r Kijów, Prorezna 9. 5656 wymunia tylko maom płoorwers |nywania wlosów P x:v.nem, 
tylko 5 występów: Adres pocztowy: m. Rokitno gub. 


S b:tą dnia 2ł-go b. m. 


'G dramat w 3-ch aktach Wy- 
x , Wesele g issk`ega. 
Niedziela dria 22 b. m. 


„Losy Europy 4 satyra w $8-ch aktach 


Win'wera. 


Peniedziałck d 23 b. m „Dobr Z8 Sk rojony frak‘ c E. Rakowakie ga. Kijów, Włodzi 
G Degely. aa NE a a LZ wt 

„ 44 | wszyst. nowo eletry3t. autor. pol 
Wiorek dnia 24-ge b. m. „Mazury w  Krakowskiem* |obcych. Otwarta oi z. 10.do 7 w 


komedya ze śpłewami ! tańcami Małeckiego. 


Środa dnia 25-go b. m. „Eros i Psyche" baśń dramatyczna 


w 6 gbrarach Żr- 
ławskiego. 1 


0816 
Ż-gi Artel 


oprócz niedziel i świąt. 


2 ars. wy'okości 


Jubileró w 


m. i?-go września został otwarły į 
niesiony do wias- 
mego magoczynu 


prze 


J(reszczałyk We 12. 


w folw (snilec st 


kijowskiej, Zarząd lasów Wł:dysła- 
wa hr, Branickiego w Sizaiawie. 


p 
„NOWA CZYTELKIAS 


gman «dóbr Spiczyńce sprze 

m daje obecnie 15 muz. 4 i pół ar- 
Szyna wysokości p» 10 rb. i 10 mus. 
po 4 rb. (gub ki 


krwi, 2 3-ch let. sprzedaje się 


kolei Popielnia, 
pocz. Chodorkówkij g. Dob:owolski, 


11235 


ZARZĄD 
Kijowsko - Sołomieńskiego 
T-wa Wzajemnego Kredytu 


Jowska' poczta Spiczynce). 11233 BIBIKOWSKI BULWAR 62 (Rynek Hal'oki) 
37 A lani : pawrá- ` 
7y WO K ASJ U 7 awieniecki IDE | podaje do wiadomości, że d. 17-go bieżące: 


921: 


go września Towarzystwo zaczęło wykony- 
wać wszsikie operacye hankowe. 


2 
11309 mi. 


torom, 


DZIEJE POLSKI 


Wya Fsilksa Mosaczącje. 
2 tomy, 30 Iinstracyi lilnicza, duż: 
mapa Valtti z podzialłez as War- 
wśdztwa Cena dla pronumeratoFów 
„Dxriagnika Kijewskiage”! 
—— Kb. | kop. 89: — 


(w uzdskuej sprawie) 


— Mrzków — 
Rys histeryczny de pełewy XVII w 
nb. 3a 

(Gera Księgarska PFZ, N) EA 
iw usduibnej EPIAWIY) Cetna flanonu I rb, 50 kop, 
ga piswiecyg wytyłamy za zaliki |pizy stosowaniu raz na tydzień, 
ziam z dełądzeninie kożstów prze | starczy na kilka miesięcy. 11138 
ror 
l 


złównie zaś jego nadzwyczaj do» 
datni wpływ na włosy, obecnie 
jest powszechnie już uzqane. 

Ł twość z jaką Pix woń usu- 
wa łupież i brud ze skóry gło» 
wy, prześliczna pians, nadzwy- 
czaj łatwo dsjąca się spiukiwać 
z włosów, wyjątkowo przyjemry 
zapach w wysoiim stopniu ula- 
twiają stozowanie preparatu. 

Wybitne działanie Pix:vona 
polega ua icm, żę dzięki zawar- 
tości dziegciu, przeciwdziała wy. 
padaniu włosow. 


IJ Z z 


Seron budietowy. 


Zbliża się czas jesienny.h zg:omadzeń 
ziemstich, kt5rych najpierwszem zadaniem jest 
uchwalenie budżetów na rok następny. To też 
obrady budżetowych zgromadzeń ziemskich ma 
ją w żysiu ziemskem p'erwszorzęlną wagę 
i znaczenie. Oi nich zależy nie tyiko większe 
lub mniejsze podatkowe obciążenie ludności, 
ale—co ważniejsza — mniej lub więcej celowy 
i ałuszny podział ziemskiego grosza na zaspo 
kojenie różnorcdaych potrzeb gospodarki ziem- 
skiej. W wydatkowaniu bowiem nie własnego, 
ale społecznego grosza, najpierwszem jest za- 
daniem rozróżnienie wydatków nieodzownych 
i piloych, od zbyt*cznych lub zgoła fantastycz- 
nych. B> też ludność akłada podatki na zsapo 
kojenie wspólaych, rzeczywistych potrzeb, a nie 
urojonych; te ostatnie opłacane być winny 
z osobistych, a nie spolecznych zasobów. 

Owóż wykreślenie z ziemskich prelimi 
naryów budżetowych wydatków ma potrzeby 
urojone, poczęte w gł wach członków zarządów 
i urrędaikó w ziemskich, a pczostawienie w nich 
tylko wydatków na nieodzowne potrzeby epo 
łeczne, przez samo życie wskazane—oto pierw- 
Bze a odpowied:ialne zadanie zbliżających się 
budżetowych zgromadzeń ziemskich 

Obecny skład osobisty tych zgromadzeń, 
ustalony przez specyalne prawo dia Ru: i Li. 
tey, kóre ograniczyło ulział w nich odwiecz 
nych mieszkańców kraju, nie dje gwarancyj, 
iz się one że swego zadania należycie wywią- 
Zač potrafią Tem mniejszą. gwarancyę w tej 
mierze przedsta więć będą przyszłe zgromadze- 
nią ziemakie, powołane na mocy nowej ordy- 
Nacyi wyborczej, którą ustala projskt reformy 
ustawy ziemskiej dla Ru i i Litwy, 

Prcjekt teo, mający wszelkie szanse po- 
wodzenia, podnosi cenzus wyborczy, wprowa- 
dzą kurye majątkowe i dopuszcza wybór pre- 
zemów zarządów ziemskich, z pośród zamiejsco 
wych mieszkańców. Og aniczeń narodowościo- 
wych dla polaków nowela prawna nie żnoai 

Projekt nowej ustawy ziemskiej —nie for 
mujnie wprawdzie, ale faktyczaie--jest krokieni 
wstecz, ku t. żw. margarynowym ziemstwom z 
przed Stołypinowakiej reformy; osobiatego atla- 
du zgrom:dzeń ziemskich i zarządów nie ule- 


iSza, a raczej wartość ich obniża, pozostawią. 
jąc im jednocześnie szerokie kompetencye. 

Z możliwością wprowadzenia nowej usta. 
wy już dziś liczyć się nam potrzeba. Już na 
bienych budżetowych zgromadzeniach ziem 
skich brać ją w rachubę należy. jeśli bowiem 
dzisiejsze zgromadzenia ziemskie skłonne są do 
tojnego szsfowania groszem publicznym na fan- 
tastyczne wydatki, wycieńczające kieszeń ziem- 
tkich płatników, bez żadnej dla nich korzyści, 
a skierowane jedynie ku stwarzaniu coraz to 
QOwych płatnych posad, dla aprowadzonych 
ziemskich urzędników, toć jeszcze większą ku 
temu ukłonność będą miały zgromadzenia, zło 
zone z radnych, obranych ma zasadzie zdwojo- 
nego cenzusu, a więc tskich, których podstawą 
oytu jest nie ziemia, ale urzędy w stolicy i — 
zarządy ziemskie, kierowane przez obcych, za- 
miejscowych prezesów. 

Taka perspektywa wkłada na radnych 
polaków, którzy, jako miejscowi, najlepiej się 
w ocenie potrzeb miejscowych oryentować mo 
£3—obowiązek poddawania preliminarzy ziem- 
skich jaknajściśiejszej krytyce rzeczowe j dla ra- 
towania marzowanego bezcelowo ziemakiego 
grosza. 

Krytyki tej do przyszłych zgromadzeń 
ziemskich odkładać nie egaa bo Sabai 
uchwały zgromadzeń ziemstich obowiązują czę 
SO ną szereg lat i raz przyznane wydatki nie 
tak łatwo z następnych budżetów mogą być 
wykreślone. 

, W rubryce wydstków ziemskich najbar- 
driej nieokreślonym, a więc i najbardziej fav 
tastycznym jest t. zw. dział ekonomiczny. O 
ile działy: szkolny, sanitarno lekarski i drogo 
Wy -— te trzy zasadnicze działy lokalnej gospo- 
darki społecznej — mają ściśle okr: ś'one zada- 
nia, funkcye i zakres pracy, o tyle dzisł eko 
domiczny jest wprost Oomnibusem. Do niego 
pakuje się wszysiku, co sie pod rubrykę spe 
cyslayrh dzizłów podciągnąć nie da, w nim 
się kryje caly bzgaż różnorodnych, nieraz cu 
dacznych projektów, poezętych w płodnych gło: 
wach ziemskich apecyals'ów, którzy swoją bez- 
czynność styl zowaniem zążnistych referatów 
zastąp ć usiłują. Tu więc mamy i organizacye 
drobnego kredytu dla ludności, która zgoła do 
ziemstwa nie Doleży, a jest przedmiotem zabie 
gów kredytowych spólek i ich 


h zwiąrków; tu 
mamy bandel reaszynam' rolniczemi, tu punk ty 
rozpłodowe — funkcye większych i mniejszych 


stowarzyszeń r:laiczych — tu makoniec mirśc 


się cała armia sgronomów i specyalistów ró. 
żnej rangi, którzy, przy obecnej ciemnecie lu- 
dności włościańskiej, przy obecnej formie wła- 
dania ziemią i przy naszych warunkach komu. 
uikacyi, nie są w stanie podnieść kultury rol 
nej i wydajności ziemi, a kosztują grube pie- 
niądze, których brak na szkolnictwo, medycy- 
ag i drogi — te najpilniejsze i najpierwsze po- 
trzeby kraju 

Ludność, posisdająca najsilniejszą cż wi- 
knię postępu—oświstę i majpierwszy warunek 
pracy—zdrowie, sama, własną głową, o wła- 
snych stach i we właściwy zZobie spostb eko 
nomicznie pedaieść się potrsf, bez pomocy 
importowanych ziemskich miamek, ltjre ani 
warunłów miejscowych nie Zaają, aui się na 
wet z pupilami swoimi porozumirć nal-życiė 
umieją. I przy należytym rozwoju szkol 
nictwa, medycyny społecznej i — koniecznego 


wsrurku kultury kraju—komunikacyi możliwcj 


nisńxi ziemakie, których cała armia opłaca sę 
na rachunek t zw. „ekoucmicznego* działu 
ziemskiego— staną się pieootrzeb te. Dik zań 
przy cbzenych warunkach, pomoc ich jes: 
przedwczesna, a tem samem Zbyteczza. Równi: 
zbyteczna i zbytkowna, jak opłacanie drorie 
angielti przy riemowłęciu. 

Takich zbytkownycb i fantastycznych wy- 
datków w rubryce ekonomicznego dzisłu kryje 
się sporo. To też, przy debata F | ufżetowy L, 
aa zbliżających sę zgro.nadzeniach ziemsuich, 
na dział ten najbaczniejstą wagę zwrócićb; 
trzeba. Na zbytki bowiem i łactazye kraj, pi- 
'rzebujący przedewszystkiem oświaty, „warun: 
ków zdrowotnych i dróg możliwych —łożyć nie 
moOŻE. 

I chociaż wszelkie nowe (wydatki n? 
t. zw. dział ekonomiczny bywają motywowane 
przez długie referaty, *zjpięknych słów o b>- 
wiązkach i pracy dla ludu misternie utkane, 
to jednak kto zna dokładnie stan ekonomiczny 
kraju, jego warunki życiowe i pierwszorzędne 
oot' zeby, t:n się w misterną Sieć f mzesów re 
(eratowych usidhć nie da, tea w nich ł two 
polowanie na ziemską kieszeń rozpozna,_ tep 
odważnie na najpierwsze i niedzowne potrze 
by kraju wskaże, niezależnie od tego, czy i jak 
głos uczciwości i rozaądiu będzie przez ziem 
skie zgromadzenie wysłuc hiny 

Oio kilka myśli, które przed rozpoczę 
ciem budż towego sezonu w ziemstwąch pizzy: 
pomnieć się godziło. 


Ju'g:zi. 


Wobec zbliżających się jesiennych zgro- 
madzeń ziemskich Redakcya „Dzien. Kij.* pro- 
si usilnie czytelników, zamieszkałych w powia' 
towych miastach, gdzie mię odbywają zgroma 
dzenia ziemskie, 0  przysyłanie s;rawozdań O 
obradach tych zgromadzeń. S ybkie informo 
wanie czytelników o przebiegu obrad «dSytych 
zgromadzeń zie m-kisb, może się przyczynić do 
łatwiejszej oryentacyi radnych polaków, w ana 
logicznych sprawach, w innych powiatach i da 
możność naszemu społeczcństwu na Rusi po- 
znania spraw ziemskich i urobienia sobie rze- 
czowego c nich aądu. 


& prasy polskiej, 


s*a Slowo" warszawskie pisze: 


„Po gazetach huczy ccdsień wieść strassliwa 
Na jedną z dzielnie pultkich nadszedł gość okIu!- 
ay, nieznany juz prawie świniu cywilizowazemi — 
169. Za niw widać ju: całą długą czerede widm, 
x'órr ruwsze „dą zs głodem Cierpienia upade! 
Bizowias wiedał, u wtórym, zda się, nez glębokieg: 
aaruareńżn, bez *eiząsująceja uizaciu litu$6h u: 
dysieć sni vzywyśłeć niEpowshua. DS wema os 
« pula rebrsć jatie nis sądzie cs na niem zasiać! 

„Cuarveń czytamy © tem wszyśtkiep 1, nic! 
Uotycuczus cie popchnę o may to to ttyau tadocgw, 
Wygląda, jak gdyb:śwwy byli dalecy  6borętui 

„A to nasi roden! , 

«Na wieść o klęszaca zywiałowych na Sy- 
dylii cały świst śpieszył £ pomocą. A Was Wieść u 
glłudzie w Gabcyt dotychczas nie poruszyła, An; 
rgnęliśmy .. 

„Tak trwać nie może, 


„Tamtejsze władze — namiestnik, marszałek, 
ministrowie troszczą śię tam o jakąś poraac grnu- 


towną dla kraju, n tymCiasem na drogach i na pa 
lacb, w oblanych wodą chatach znajdują ludzi zo 
usjących lub tvartwych.. z głodu 

„Fomeć iść winna of błyskawićy srybsza, 


(„Ci ludzie mówią językiem naszym, im jest 
drogie ta samo, CO isy kochamy. Wspolna jest 


przeszłość, wspólna wiare, m łość i nadz eja. 


„Wielkopolska posłała już Gaulicyl wagony 
kartofa. 


„A my dotychczas nie. 


miarn. chęci 
szała Galicy:! 


stkiem k» Centralnemu Towarzystwu Rolniczemu 


ani podniety. 
mrą z głodu. 


„Nie byłe czynu, nie było nawet myśli, za- 
Nie słyszał nie o tem świat, nie sły: 


„Oczekiwania natre zwraczją się przedcwtzy- 
„Wiemy, iż obywatelska ta instytucya, pełna 


uczuć najlepszych, nie poir ebuje od nas aui nauki, 
Ale peśpłech konieczny —tam ladzie 


„I to nie frazen literacki... to okrutka rzeczy- 
wistość", 

Jako jedno z okropnych następstw tej 
klęski wysuwa się tragiczna cwentualność jeżeli 
nie zagłady, to niedającego się w skutksch o- 
bliczyć zabamowania sprawy polskiej na Śąstu 
cieszyństim... Galicya nic w bieżącym ro- 
ku dla szkolnictwa polskiego na Ś!ąsku uczy- 
nić nie jest w stanie i jeżeli inne dalelaice nie 
pomogą, Macierz cieszyńska będzie zmuszona 
większość awoich szkół zamknąć, Pi- 
sal śmy już o tej okropnej ewentualności przed 
paru dniami., W naszym dziale cfar zanoto. 
waliśmy atorublowy datek na Macierz p. Jana 
Jodki z Bębnówki.. Sądzimy, że wrażliwe i 
ofiarne społeczeństwo nasze grozę chwili zrozu- 
mie i odpowiednio zareagować zechce. 


Kronika polska. 


— Wykup kolei prywatnych. Pisma 
warszawskie doncszą, że dotychczasowe pogło- 
ski o wykupie ostatnich dwóch linii kolejowych 
= Królestwie Polskiem: Fabryczno Łódzkiej i 
H 'rbskc-K'/eleckiej, znajdujących się w rękach 
yrywatrycn, przyczem pierwsza z tych kolei 
xależy do kapitalistów polskich, a druga do 
O*yjsho niemieckich, potwierdzają się w zupeł» 
tości, w tych dniach bowiem w Petersburgu 
młądatwo odpowiednich danych, a projekt wy- 
kupu kolei Fabryczno-Łódzkiej należy już do 
rzędu spraw, wniesionych na nadchodzącą ka. 
dencyę Dumy Panstwowej, 


— Księstwo Ławickie. Istnieje zamiar 
utworzenia powiatu tomaszo wskiego, w którego 
skład wejść mają gminy, obejmujące lasy Ce- 
carskie. Wskutek tego powstał obecnie pro- 
jekt wyłączenia z powiatów ukierniewickiego, 
łowickiego, opoczyńskiego, rawskiego i piotrkow= 
skiego tych gmin, w których znajdują się wspom- 
niane laay, i przyłączenia ich do nowego po- 


|”istu, tak, sżeby zarząd Księstwa Łowickiego 


byi w stosunkach z jednym tylko naczelnikiem 
powiatu, a nie z klkoms, jak obecnie. 


a DZIENNIK. 


KIJOWSKI 


jaciele polityczni byłego następcy tronu ks J+-|zami pasażerów. Administracyi kolejowej chodziło 
rzego Karadżordżewicza Wogóle nastrój umy-|© szybkie eczyszczenie toru kolejowego celem przy- 
słów w Białogrcodzie budzi poważne cbasy. «wrótenio kormunikacyj. Ofiarą tego pośpiechu pa 
i cło kilku żywych jeszcze niedubitków, których for- 
Podpisanie traktatu turecko bułgarzki:g0. | palnie zgnięciono podczas zbyt energicznego usv- 
„Berliner Tageblatt“ podaje opis ceremo-| wania z toru kolejowego szczątków strzaskanych 
niału podpisania traktatu pelłojowego pomiędzy | wagonów. 
Bułgaryą a Turcyą, Delegaci tureccy podpisal Trzy wagony kijowskie zawdzigemją żwe o- 
protokół zwykłem piórem w drewnianej obsxd-| czlenie tej tylko okoliczności, iż znajdowały się w 
'|ce, które potem cfiarowali na pamiątkę peino-| końcu pociągu. Czwarty wagon k'jowski mixt Ii 
ELA ś mocnikowi bułgzrskiemu Naczewaczowi. Dele fI! klasy ucierpiał znacznie więcej. Zgnieciona w 
nego krytyka i literata p. Artura Górskiego. W sze-| aci pułgarscy podpisywali piórem złotem w|nim została plafarma, ustęp i jedno Cou; é, w któ 
regu urywków znajdzie Czytelnik prawdziwe perły | srebrnej obsadce i pióro to ofiarowali potem |rema zginął oficer i student. Źoqa oficera odniosła 
natchnienia, skarby, myśli niepospolitych, płynąće| fa ctotu m tureckiego ministerstwa spraw za-| ciężkie obrażenia ciała. 
z wielkiego umysłu i wielkiego serca. Oprócz dłuż- granicznych, który mepoślednią relę w obec- W kilkanaście minut po katsstrefie udało się 
szege wstępu z powieści „Król ILodowy*' na całość nych pertraktacyach odegrał, studentowi-żydo: | zapobiedz drugiej katastrafie dzięki energii jedne- 
tomu złożyły ię pamiętaiki poety z lat 1817—1832 | wi A szer Safirowi. Po podpisaniu nastąpiła u | go z konduktorów, który pemimo odniesionych ran, 
obszerne „Noty Í zapiski w raptularzu", Dziennik | ręczysta wymiana egzemplarzy traktatu, poczem | wybiegł z czerwoną latarnią przeciwko nadchedzą- 
z lat 1847—49, „List do J. N. Rembowskiego* i t. d-| wiejki wezyr wygłosił krótką przemowę, w któ | cemu kuryerowi i sygnalizując, zatrzymał go w od 
— Wojna na Balkanach przez naoczne: |rej zaznaczył historyczną doniosłość zawartego | ległaści kilkunastu sążai od pozostałych na torze 
go świadka i uczestnika wojny Józefa Lipkow= |traktatu. Wielkiemu wezyrowi odpowiadał gen. | kolcjewym wagenów kijowzkich. 
skiego, z mapami, planami i portretami wybi- | Sawow. Gdy ten potrącił kwestyę dobrych sto- Dziwnym zbiegiem okoliczności na drugi 
tniejszych generałów. Nakład Gebethnera i Wol-|sunków obu państw w przyszłości, poparł go|dzień po katastrofie na miejsce wypadku przybył 
ffa.—Warszawa—Lublin—Łódź. Kraków Ge-|drugi delegat bułgarski Tonew mówiące po tu-|zdąźający na Kaukaz minister komunikacyi Ruch 
bethner i S ka. recku: „Iacz Allah" („tak chce Bóg”). Trektat|łow. Po dokładnem obejrzeniu toru kolejowego w 
f pisany jest na maszynie w języku francuskim | pobliżu miejsta katastrofy, minister załnterpelował 
— Nakładem W. S C. (silid główny U|ną wielkich arkuszach białego papieru: Delega- | zarząd kelei władykaukaskiej, czy wiadomo było 
Gehethnera i Wojifa) wyszł;:—„Powrdt" p. E- | ej tureccy położyli swe podpisy z prawej stro=! administracyi kolejowej o złym stanie szyn i pod 
dwarda S.ońskiego. Z portretem autora i z 58| pg, bułgarzy—z lewej. Specyalna komisga zaje |kładów i co uczynione celem zapobieżenie ewen- 
rysunkani Andrzeja Zarzyckiego. — „PE'ETY | mie się numeracyą poszczególnych paragrafów, | tualnej katastrofie. Aresztowanie. W Sarsiowie aresztowano by- 
niara" p. Idą Pilecką, — „W (puszczonym | poczem egzemplarze traktatu zostaną przedło- Pomimo, iż wydelegowana dla zbadania ka- |lego pomocnika naczelnika policyi śledczej Tokowa 
demu* p. Maxime Formont Z francuskiego | żone izbom prawodawczym. tastrofy komisya, minister i liczni świadkowie | FOd A PISZ > K Rt Na: 4 
tłómaczyła Ida Pilecka. „Utepia* powieść p.| wzm stwierdzili zły stan podkładów, zarząd kolci wła- |; Merwa, że w obwodzie 2akaspijskim praktyko- 
Say:tri. dykaukazkiej w dalszym: ciągu usiłuje zwalić winę | wany jest handel ludźmi. Zzmieszkali w Chiwie 
na złeczyńców. jomudzi chętaie nabywają ludzi wszelkich narodo- 
Szczegóły katastrofy. | ze iremis ion kama Ep "Date aan E eena w esp ię 
. nicy, którzy wczoraj przybyji do owa, twierdzą, | udało się z 5 inie “rożyj- 
| aras że liczba zabitych jest znacznie wyższa od padawa |skiej i Acz A A E o. ; mt sa, 
4 z mej dotychczas przez dzienniki. Z pasażerów, |który przepadł bez wieści rrzed siedmiu laty. We- 
N Wczoraj z rana ra dworcu kolejowym w Ki- znzjdujących się w 7 pierwszych wagonach, nie o- dług słów Petrorianca w Chiwie znzjduje się mnó- 
pa wi > się sad EZ Te R a csla? prawie nikt, ponieważ wagony te zostały roz stwo ósób. zwłaszcza dzieci, nabjtych w obwodzie 
ującej ua przybycie pociągu, yje 
mialy ofiary katastrofy kolejowej w pobliżu st, Ti- 
choreckiej. 
Na dworzeć przybyło kjikunastu fotografów 
Odezwa albańska. AMG; Wa oymi klika. dziennikarzy, a 


4 zakaspiiskim. 
bite w całem tego słowa znaczeniu w drzazgi. |e- 
Grono notablów albaństich w tej liczbie | jakaś firma kinemategraficzna w Kijowie wydelego- 


Niebezpieczny język. W Rostowie n:D naczel- 
żeli wierzyć usłudze kolejowej, to liczba zabitych |uik miasta wyda! rozporządzenie o zabezpieczeniu 
Ekrem-bcj Vlora, Haizeddin Dibra i Achmed |waia nawet specyaliste, który miał dokonać zdjęć 
Dakli rozesłał» do dworów europejskich cde-jdla iluzysnu. 


znacznie przekracza liczbę roo. Opowiadania te | porzadku w lokalu, gdzie odbywzć się mają wybo- 
zwę następującą: Wśród cczekującej publiczności, szczególnie 


należy jednak traktować bsrdzo astrożnie, nie ule- i | wali) RETRO YZY TE AA 
ga bowiem wątpliweści, iż są trochę przesadzone. | lu, zaczynając od drzwi wejściowych. 
„Naród albański, który cd wieków krew |zaś wśsód krewnych pasażerów pociągu, z którymi 
swą w obronie wolności przelewał, który przy: |się zdarzyła katastrofa, panuje silhe zdenerwowa- 
gotował narodom bałknńskim drogę do zwy-|oie. Co chwila spostrzedz można bladą, wystraszo- 
cięstw—wciąż nie może znaleźć dla siebie spra-|ną twarz z oczami urkwionemi w stronę skąd na- 
wiedliweści. W południowej Albanii setki na-|dejść miał spodziewany peciąg. 


ląpienie Kokowcewa ma pozostawać w zalaże 
ności od fzktu złożenia sferomm wyższym memo- 
rgalu pewnego skrajnie prąwicowego dygniterzą, 

Z innych źródeł donoszą, że Kckowcew 
w daàu swego jubileuszu dostanie tytul bra- 
biowski i pozostanie madal ministrem skarbu, 
zrzekając Sę przewodnictwa w radzie ministrów. 


Nowe książki. 


— Pisma Juliusza Słowackiego z przede 
mową i w układzie Artura Górskiego. Tom VII 
Nakład Gebettnera i Wolffa, Warszawa— Lu- 
Blin—Łódź. Kraków G. Gebethner i S ka. 


Jest to cenne uzupełnienie Pism Słowackiego 
dokonane z pietyzmem i znawstwem przez cenio 


<a» +, 


€cha kuluarowe. 


— Minister spraw wewnętrznych Makła- 
kow w rozmowie z jednym z posłów do Du- 
my oświadczył, że uważa zasadniczą reformę 
ziemstw w chwili obecnej za niepożądaną. 


«= Na początku scsyi Dumy Państwowej 
(rakcya socyal-demokratyczna zamierza wystą- 
pić z interpelncyą w Sprawie prześladowania 
prasy robotniczej i wtrącania się administracyi 
do przebiegu pokojowych strajków w Baku i 
Ty flisie. 

KTERE L a PODAJ 


Z życia rosyjskiego. 


Trzecia wojna 
bałkańska. 


SB MEC, 5 e 


Z życia prowincyi. 


wę 1 N P A t 


Jnformacye i poytoski. 


— „Rossija“ oświadcza, że pogłoski, ja- Jubileusz Jasiukowicza. 
koby rząd zamierza poddać zasadniczej rewizyi 2 Je 
szych współbraci givą w więzieniach greckich. Jeszcze bardziej podnieca zdenerwowanie | projekt prawa o odpowiedzialaości urzędników | | Dnia 8 go b. m. w bucie kamieńskiej (po: 
Nawet uczesanie albatskie starczy za powód [| wiadomość, że pociąg nadejdzie z dość znacznem | są bezpodstawne. Projekt ten wakutek zmian, | wiat ekaterynosławski) południowo-rosyjskiego 
do represyi ze strony władz greckich. Nasi|opóźnieniem. Nareszcie o godz. 10 m. 40 ukazała | poczysionych przez Radę Państwa, zwrócony dnieprowskiego Towarzystwa metalurgicznego 
duchowni muzyłmańscy są przez rozjuszone |się lokemuotywa i pociąg powoli zbliżył się do pe-|został Dumie Państwowej dla ponownego roz-|odbyły się uroczystości jabileuszowe dwudzie- 
żotdactwo bsz miłosierdzia kaleczeni. ronu. Tłum zaczął się koiłować. Wszyscy chcieli | ważenia. stopięcioletniej egzystency! Towarzystwa 1 Jego 

„W Fólnocnej Albanii szerzą dzieło zni- |zblżyć się do wagonów, skąd wychodzić zaczęli — „Rus. Słowo* donobi, że projektowa- głównego ASKA SET „zarządzającego 
szczenia gerbowie. Rzezie całych rodzin są | pasażerowie. aa zmiana granic gubernii i powiaiów uznana i członka rady nadzorczej inżyniera-technologa 
pa porządku dziennym. Niedawno powiesili Ci, którzy spodziewali się powtórzeniafaćen | zostgła za ogromnie trudną do uskutecznienia Ignacego Jasiukowicza. | i 
serbowie kilkunastu pastuchów albańskich i|jakio miały miejsce na dworcu rostowskim w chwi-|; przeto zdecydowano podzielić reformę tę da |. Jak pam komunikvją, uroczysteś:i te były 
ciała ich pokłuli bagnetami. Nawet dzieci giną |li przywiezienia zabitych i rannych byli moćno| g wie części: zmiana granic gubernii i zmiana jednem prsmem hołdów składanych jub latow 
z ręki tych barbarzyńców. zdziwieni, ponieważ wśród przybyłych da Kijowa granic powiatów. Przedewszystkiem zreformo od dwudziestotysięcznej rzeszy robotników, k:1- 

Doprowadzeni do rozprawy albańczycy |r8 pasażerów nie było ani jednego ranionego. wane zostaną gubernie centralne, następnie kuget urzędników, instytucyt dobroczynnych, 
rzucili się do jedynego środke, jaki im pozo | Wszyscy zdrowi, nigdzie nie widsć bandaży, lub kresy europejskie, potem Syberya T posi Sd ochrosek, szkół, włościan miejszowych, mie- 
stawał: jak najdrożej aprzedać swoje życie i|tladów potłuczeń. środkowo-azyatyckie. Refjrma suskuteczhiona szkańców miasta i wielu innych. 
boner awych rcdów z bronią wręku uratować Wśród radosnych powitań i okrzyków tłum | pegzje stopniowo. Do izb prawodawczych wno- Imię inżyniera Ignacego Jasiukowicaa zna- 
Cierpienia, na jakie byli wystawieni, zmusiły | powoli opuszczać zacząt peron, na którym pozostali | szone będą tylko takie szczegóły reformy, któ-|7€ jest mie tylko jako pioniera przemysłu me- 
ich szukać wybawczyni--śmierci na polach bi- | wkrótce konduktorowie, przewodnicy przybyłego | rę będą wymagać kosztów specyalnych. i talurgicznego, lecz również jako pierwazorzę- 
tew. pocłązu i paru ciekawych nowych szczegółów ab dnej siły i głównej sprężyny w szeregu kiero- 

„W imieniu ludzkości apelujemy do na-| dziennikarzy. — Ministerstwo spraw wewnętrznych | wników nawy ogólao-przemysłowej w państwie, 
rodów cywilizowanych, by wielkie mocarstwa Na podstawie opowiadań licznych świadków zwsóciło się do A cZĄdÓW miejskich i ziem-|ą również jako przodującego i hojnego obywa- 
nie dały gserbom i grekom wytępić naród, któ-| katastrefy można przyjśćj.do wniosku,. że puszczo- skich, , do marszałków sziachty, naczelników | tela ziemskiego w powiecie kutnowskim 
ry pomimo prześladowań w ciągu długich wie*|na w obieg przez naczelulka kolei władykaukaskiej ziemskich i t. d, z zapytaniem, co myślą o 
ków zdołał zachować swą odrębność naro] wiadomość, jakoby przyczyną katastrofy było u- chuligaństwie i sposobu: h walki z niem. 
dową. myślne zepsucie toru przez zioczyńżów, jest nsjzu: Większcść odpowiedzi stwierdza, że 

ełniej fałszywa. 
Nastrój w Serbii. 8 Z dwu lokomotyw jak się okazuje wykoleiła 

„Sidslavizche Korrespondenz* donosl, że| się nie pierwsza lecz druga, co okala ostatecznie 
opozycyjna prasa serbska, ctwarcie uznając pierwszą wersyę, ponieważ w razie zep$ucia toru 
doznane ma początku kampanii albańskiej po-| wykoleiłyby się niewątpliwie obydwie lukcmotywy. 
rażki, ostro cskarża władze wojskowe, które | Z drugiejzaś stronyNtostatecznieyj, Stwierdzone, że 
mapad albańczyków zastał najzupeiniej nieprzy: | podkłady na całym dystansie, gdzie nastąpiła kata- 
gotowane. Opinia publiczna ogromnie jest nie- | strofa sa spróchniałe. 
powodzeniami oręża serbskiego wzburzona, Ks, Olienburski,],który przybył {na miejsce 
Dzienniki inspirowane zwalają całą winę na| pociągiem kuryerskim w kilkanaście minut po ka- 
Europę, która w imię postulatów austryackich | tastrefie, oglądsjąc podkłady z,n:jwiększą łatwością 
atworzyła Da zachodzie Pó'wyspu Bałkańskiegc | przetknął jeder z nich kijem na wylot, Jakaś pa- 
gniszdo rozbójników i domagają się najsurow- | nienka idąc wztowarzystwie innych : pasażerów.do 
szych represył przeciw Albanii Posłowie opo-| stacył Tichoreckaja odłamała ręką kawałek spróch 
zycji mają ma najbliższem posiedzeniu skuę- | nisłego podkładu. Tojsamoguczyniliyinni pasażero- 
czyny złożyć inierpelacyę do prezesa gabinetu| wie. Kawałki tych podkładów odetłine zostały do 
i domagać się ustąpienia ministra wojny, win | ministerstwa keraunikacyi jako „corpus delicti“. 
nego zaniedbania środków ostrożacś:i na gra Stwierdzono również, że cała historya o ucie- 
nicy «erbsko-albańskiej. Wezwani prezes ga-|kających czterech złoczyńcach, których widziano 
binetu Paszicz i wojewoda Putnik przybyli już|jakoby niezwłocznie pe katastrofie, jest wprost 


ZA- | odsetki od którego msją iść na emeryturę dla 


karnym i drobnę wykroczenia w rodzaju zry-| wyższych uczelniach technicznych. 


wania kvialóm, wane | 00a 


gę na ulicy itd. Pewien naczelnik ziemski o- 
świądcza, że właściwie tylko jeden wybryk 
działaczy miejskich 


często notowany po waiach nazwać można chu- 
E 


ligaństwem: jest to smarowanie przez parobków 
wrót dziegciem. `“ 

Inne odpowiedzi zwracają uwagę, że chu- 
ligaństwo szerzy się tylko w latach nieurodzaj- 
mych. Wreszcie niektóre odpowiedzi atwierdza- 
ją, że wogóle obecnie coraz to mniej obzerwo- 
wać można objawy „chuligańskie*. 

Wszystkie te opinie rozważyć ma spe- 
cyalna narada, która następnie opracuje odpo- 
wiedni projekt prawa. 


g | a 
mi 


ną przez rcferenta rezolucyę, która brzmi w 
następujercy sposót: 

1) W miarę terytoryalnego rozszerzania sę 
miast, zmniejsza się pod względem finansowym 
możliwość należytego urzą izenia miasta, ponier 
waż ze względu na braki ustawy budowlanej, 
zwłaszcza w części jej, dotyczącej zadudowania 
miast i przedmieść, nowe dzielnice zabudowy- 
wane są chąctyczaie, co zaów powoduje nie 
przeparte trudności finansowe przy u:zeczywi- 
stnianiu zadań planowego urządzania miasta 
| zapewnieniu ludncści bezpieczeństwa pod 
względem sanitarnym. 

2) Dopóki nie będą stworzone inne wa- 
runki zabudowania i rozwoju miast, cała praca 
i olbrzymie nakłady finansowe na uzdrowotnie- 
nie i podniesienie miast pod względem kultu- 
ralnym pozostaną bzzułyteczne. 

3) Opracowanie i wprowadzenie nowej 
ustawy o zabudowaniu miast i przedmieść we- 
dług norm zackcdaio-europejskich stanowi ko- 
nieczny warunek podniesienia tak poziomu 
urządzeń miejskich jak i stanu finansowego 
miast. 

4) Rola zarządów miejskich w zabudo:- 
waniu miast, polegająca na przystosowaniu do 
racyonalnego zabudowania własnych lub naby- 
tych w tym celu placów, za pomocą plantowa- 
nia icb, wytykania ulic, zaopatrywania w cd- 
powiednie urządzenia sanitnrne i wygodną ko- 
munikacyę, winna być uznana za jedynie ra» 
cyonalną. Dla osiągnięcia powyższych celów 
należy utworzyć specyalny kapitał obrotowy. 

Powyższą rczolucyę na wniosek p Stra- 
domskiego uzupełniono następującymi punktem : 

5) W celu należytzgo zaspokajania £au * 
tarnych i ekonomicznych potrzeb miejskich, 
oraz potrzeb komunikacyjnych, miasta poęinny 
otrzymać prawo przymusowego wywłaszcząaia 
gruntów na podstawie obowiązującego prawa 
o wywłaszczeniu gruntów na potrzeby kolei 
żelaznych, oraz 

6) Grunty miejskie wy xłaszczonce kiedy- 
kolwiek'na potrzeby publiczne, w razie ustania 
tej potrzeby powinny być zwracane miastom 
na tych samych warunkach, na jakich zostały 
wywłaszczone. 

Po sformułowaniu i uchwaleniu powyż- 
szych rezołuc yi przewodniczący zarzadził przerwę, 
w czase której przedstawiciel m. Tweru p. A. 
Czerwen-Wodali wręczył p. Djakowowi kopertę 
z 1,700 rb., zebranymi wśród członków zjazdu 
na stypeudyum dla niezamożnego ucznia któ- 
regokoiwiek z mieiszowych średnich zakładów 
naukowych, dziękując w imieniu zjazdu kijowe 
skiemu zarządowi miejskiemu za zwołanie zjat- 
du i prące około tego podjęte. 

Po krótkiem przemówieniu p. Djakowa, 
który dziękował za dar ofiarowany miastu, wy- 
stąpił przedstawiciel m. Saratowa p. W Ałma- 
zow, niosąc przed soba wielki kałamarz Srebi- 
ny. Wręcznjąc kałamarz p. Djakowowi, zazna- 
czył on przedewszystkiem, iż zjazd postanowił 
ofiarować ten przedmiot miastu, aby w sali ki- 
jowskiej rady miejskiej pczostał jakiś widomy 
znak, iż obradował w niej zjazd działaczy miej- 
skich. 

— B'akuje tu jeszcze dzwonka — ciągnął 
dalej mówca — ponieważ gotowego nie można 
było znaleźć, lecz za tydzień będzie on destar- 
czony. Zjazd cfiarowuje go, jako niczbędne 
narzędzie dla przewodniczącego, z którego pan 
„tak dyskretnie i wstydliwie korzysta! podczas 
naszych obrad *. 

Po przerwie p. M Borecki wyęgłnsił re- 


Towarzystwo upamiętniło ten dzień, prze. |f:rat w sprawie wykupu prawa czynszowego 
znączając 250 tysięcy rb. ma stały fundusz,| w Berdyczowie. 


Miasto Berdyczów stanowi, jak wiadomo, 


chodzi poważna trudność kwalifikowania chuii- |inwalidów i 60 tysięcy na górniczą szkołę w|włssiość prywatią, przyczem właścicielom mia- 
gaństwa, jako występku o charakterze specyal- kopalni krzyworoskiej, — urzędnicy zaś uczcili| sta przysuzuje prawo pobierania dochodów, 
nym. Jako chuligaństwo można uważać cały | jubilata, składając 12 tysięcy rb. na drugie już | wyszczególnionych w 28 artykułach specyal- 
szereg wysiępków, przewidzianych w kodeksie |stypendyum imienia Igaacego Jasiukowicza w nych przepisów, zatwierdzonych przez Radę 


Państwa. 

Do liczby tych dochodów wchodzą między 
innemi t. zw. rogatkowe, od wwołonych do 
miasta i wywożonych tak koleją jak i zwykłemi 
drogami towarów, bydła i t. p.; właściciele 
miasta cddają rogatkowe w dzierżawę przed- 
siębiorcom prywatnym za 10,000 rub. rocznie. 
Poza tem do dochodów tych należą opłaty od 
zabijanego bydła, od handlu na placach i jer. 

rkacb, wag i t. p. Wszystkie ulice i place 
ejstie oraz prawa udziełania koncesyi na 
oswietlenie elektryczne, wodociągi, tramwaje 
należą do właścicieli miasta. Wreszcie posia- 


Wczorajsze, przedostatnie posiedzenie zją. | dają oni prawo właaności na przestrzeni około 
r zdu rozpoczęło sis o godz. 1-ej. Przewodniczy | 700 dzies. ziemi w obrębie miasta, pozoatającej 
— Pogłoski o ustapieniu Kokowcewa po-|p. H. Djakow. W sali zebrało się już znacz.| na prawie wieczyście czynszowem w beztermi. 


do Białogrodu. Wojewoda Putnik dopiero te-| zmmyślona celem zamaskowania właściwej przyczy-|daje obecnie „Nowcje Wremia", pisząc, że Ko-|nie mnirj uczestników, ponieważ część ich już|nowej używalności osób trzecich — ćzynszow- 


raz opracowuje plan prawidłowej „kampanii | ny katastrofy. kowcew ustąpi 
przeciw kolumnom albańskim. Wybitną rolę Naoćzni świadkowie z największem oburze-|z urlopu. 
w agitacyi przeciw rządowej odegrywają z je | niem opowiadją © zachowaniu się administsacyi 


prawdopodobnie po powrocie |się rozjechała do domów. 
Pierwszy referat cdczytał przedstawiciel 


ników. A 
W ten sposób, nie posiadając dochodów, 


Spodziewana jest również zmiana amba-|m. Wilna p. Tupalski „o polityce gruntowejjktóre w innych miastach wypływają z prawa 


dnej strony byli Obrenowiści, z drugiej przy | kolejowej podczas ratowania pogrzebanych pod gru-|sadorów rosyjskich w Paryżu i Londynie. Us- | miast". Zjazd jednomyślnie przyjął proponowa-| własności na ulce i place miejskie i stanowią 


z e 


p) (WL) 


byli. Te też gdy po długich, całorocznych a]orow:dzący z miasteczka, skąd miał przyjechać 
mozolnych zabiegach rolnika, który orze, sieje, 
zbiera i mlóci, zjawia zię co roku świeży zepzsj we wtorek „puszcza maszynę”, Dziś już piątek, 
nowego ziarna — to wywołuje on ruch ogólny, jeśli Chaim dziś nie przyjedzie, to jutro nie bę- 
kampanią zbożową zwany. będzie pieniędzy na wypłaty. A w 
——— znaczne, bo i za żniwo i za s 
Skoro na folwarkach poczną huczeć mło-|się pieniędzy sporo... Czekają 
carnie a na tokach włościańskich da sięjpodatki i bank już „publikował 
słysżeć rzeźci, miarowy łoskot cepów, wów-|ratę, ale to jeszcze poczekać m 
czas z miast i miasteczek wyruszają kupcy najodbyć jutrzejszą wypłatę za robociznę, którą p [była „publikacya", Oa teraz musi do mnie 
objazd swoich „parafis. Na traktach i drogachj Jan wyznaczył na pierwszą sobotę, „jak tylko przyjechać .. 
boczuych pojawiają sę gęsto powozy „wielkich | maszyna ruszy”, 4 
'|kupców", bryczki i „szarabany*—średaich i jed- Na trakcie ukazał się żółty „szaraban* 
nokonne wózeczki — małych. Nie jadą oni zaj Coaima.. Pan Jan stłumił uśmiech radosny, 
oślep; każdy z nich ma z góry uplanowaną| przybrał obojętną minę i poszedł do stertnikó w, 
marszrutę, każdy wie dokąd jedzie i po co je- którzy układali słomę 
dzie, każdy wie dokładnie co, gdzie ile i u ko- — Niech mnie poszuka — pomyślał P. 
go kupić można, wie jak z kim mówić trzeba, |Jan.—Skoro mnie zobaczy przy ziarnie, to go 
słowem, każdy z nicb zna dobrze swego pana [tów się domyśleć, żem go czekał... 
i swego Iwana, zna jego gospodarstwo, jego P. Jan spogląda na zegarek; wedle jego 
potecznej „kampanią zbożową". Bo też ruch, potrzeby, jego charakter i słabontki. obliczeń, Chaim już by powinien być ma toku. 
jaki wywołuje co roku pojawienie: się nowego P. Chaim dojechawszy do „powróiki® pro. | broszi”... 
zboża, ma wsztlkie cechy kampanii, wprawdzie Na folwarku młóci „maszyna. Lokomo-| wadzącej do domu p. Jana kazał 
bezkrwawej, w której otrzymują rany i nieraz|bjją żałosnym Świstem dopomina się wciąż ojnie i spojrzał na zegarek, zamyślił się chwilę |ze 6 worków na „prywarok ta na świata", 
y= © znajdują — nie ciała ludzkie, ale ludzkie wodę, której dwie parokonne beczki nastar-|pOczem trącił furmana w ramię i kazał jechać|ą z 8> pudów można by sprzedać... Gdyby to 
kieszenie. czyć jej nie mogą, „harabańszczyki" rzucają | dalej. 
Na zewnątrz „kampania zbożowa" zazna: | pośpiesznie snopy w paszczę młockarni, wciąż 
cza się niczwykłym, gorączkowym ruchem wej wołając o nowy jej transport przeciągłym śpie- |zapytał furman, 
wsiach, miasteczkach, na traktach, na kolejo-| wem: „da-wa-aj sno-opi-i-iw! ..*, robotnicy uwi- 


pszenicę— myślał Chaima do Jasia (tak Chaim 


ypłaty jutro | siaj zajeżdłać. On ma na jutro duży wypłat; 


jeszcze zaległe|on nie będzie taki „ceremonny* i sam w nie- 


Minęły żniwa, skończyła się wozowicą, " za spóźnioną | dzielę do mnie przyjedzie... Do niego już „pry- 


Ludz sta pościągali z pola „chleb“ ile go Bóg 
urodził, namłócili na nasienie i na „charcze” 
i jeszcze go trochę zostało na zbycie. 

Ta reszta zbywajacego zboża — to cała 
nadzieja rolnika; na nią on cały rok czekał 
dla niej całe lato pracował. 

+= Na tę resztę zbywającego zboża czeka nie 
tylko rolnik. Oczekuje jej i kupiec — drobny 
i większy. I on wygląda z upragnieniem tej 
chwili, kiedy się zjawi „nowy chleb", kiedy się 
zjawi nowy towar na ryzku. 

Ta oczekiwana chwila zwie się w mowie 


klepisku we dwa rzędy i młóci. Przeszedi już 
cepem oba rzędy, naprzód i w tył po parę 


py na drugą stronę. 


[wan —i wypadci: chyba ziarno zgarnąć, bo 


ZD o i 


12 kóp» po 10 pudów, ta 120; na 


A X cif; tymczasem trzeba choć parę workÓó% sprze- 
— Już późzoj trzeba na szabas spieszyć, | dać, bo starosta już mi się na wsi pokazać nie 


c 


Wi z 3 „Przy — Trzeba będzie Jojnie w Pilipach po.fznany sobie wóz:czek Jankiela i jego rabego 
Chaimi, któremu przecież mówił w niedzielę, że| wiedzieć, żeby na niedzielą zamówił fury pod į konia. 


— „Boh na pomicz!* — wołał Jankiel; — 


p. Jana w myśli nazywał) nie warto było dzi-l chodźcie no tu, do wrót, to wam coś powiem. 


— „Spesy Bih!» Jak masz mi ca mówić, 


wozowicę należy | niech jego jutro trochę chłopi pogryza, tojto chodź tu bliżej i mów,—=odparł Iwan. 


— Kiedy ja się boję „za wasz pes". 


— Nie bój się; niema go w domu. Po- 


oże... Byle tylko| staw” za podztkiem przyjeżdżał i z banku już| szedł za starą w pole. 


Jankiel otworzył wrota, wciągnął wózek 
na podwórze, naskubał trochę siana ze stogu, 
rzucił przed konia i zbliżył się do Iwana z za- 


Iwan Skrypka rozścielił snopy pszenicy na | pytaniem: 


— A wy już młócicje swój „surżyk*? 
— Jaki „surżyk*? Już ci powyłsziły, że 


razy, Otarł pot z czoła i począł odwracać sno-|i pszenicy nie poznajesz? 


— A bodajbyście zdrowi byli? Jak psze- 


— Jeszcze jeden rzęd rozścielę — myślał nica po połowie z żytem, to co? nie „surżyk?... 


— Co ty tam pleciesż? jBez tego nie by- 


już i „cipak" strzęgnie. Powinnoty sypać po|wa, żeby się jakie ziarnko żyta nie zamieszało, 
I0 pudów z kopy, bo snop „chaziajskij, De zaļa pszenica, jak złote!.. 


— No-no, niech będzie po waszemu, psze- 


zatrzymać ko:|nasien'e 10 pudów a i sobie trzeba zostawić |nics, tylko szkoda, że wy ją teraz młócicie.. 


— Dlaczego szkoda? 
— Bo teraz niema na nią „chodu“; nikt 


f n y l tak po rublu, to możnaby i wesele Hani wy.|nie pytu.. Ale wiecie, że ten wasz starosta to 
— Nie będziemy z»jeżdżać do dworu? — | prawić, ale to już później, w „zymni miasny.| „bidowyj czołowik”.. 


— Czemu bidowyj? 
— Bo czy to można tak ludzi ośmieszać? 


wych stacyach i przyataniach wodnych. Ludzie|jają się przy słomie, zgoninach, plewie i ziar Ja ja jeszcze mum w Pulipach interes. Poba- daje; wciąż się o te przeklęte podatki dopomi. | poduszki z chaty ciągnąć”... 


poszukują się nawzajem, wysilają się na prze-|nie, które piynie złotą strugą do worków, czy- niaj! — odpowiedział atanowczo Chaim. 
różne podejścia i manewry, korzystają z każdejjste, pełne, dorodne. Kipi robota w tumanie 
słabości przeciwnika, z każdej chwili dogodnej, |kurzu, przy akompaniamencie śpiewów, prze.| maszerował przez ogrody do d>mu, wywołał|; odebrać nie może. Już i wstyd wobec ludzi... 
bo w hardlu zbożem, jak i na wojnie, decy-|kleństw i nawoływań. Grzesia z kredensu i zapytał: 
dujące są poszczególne chwile, wedle przysto- P. Jan sam dogląda młoćby, zwraca uwa- — Nie było tu Chaima? 
wia: „czas płaci, czas traci". ge na każdy szczegół, bada słomę i plewę, 


na.. I Semenowi już wreszcie oddsć tiz:ba, bo 


— Taka jego sobacza służba... A u kogo 


P. Jan po półgodzinnem oczekiwaniu po jon już koło monopolu gada, że mi dał ro rb |dziś ciągną? 


— A tam, u Karypychi... Prosiła go bie- 


„Hrisz bilsze, brisz meń:ze", a sprzedam parę|daczka, płakała żeby zostawił, póki Karpo z 
wurków i pozbędę się kłopotu... niech no tylko | „misiaciw* 
— Przejeżdżał szarabanem koło „powrót-| Jankiel przyjedzie... W żniwa, kiedy człowiek|stroi: „nic weźmie cię, powiada, licho, jak kilka 


nie wróci, ale on jeszcze kpiny 


Imie dziwota, że każdy ehleb nowy tak|sprawdzując, czy maszyna doborze „wybija*,|ki" postojaw trochy, koni, wydychały sia taj| nie miał się czasu w głowę poskrobać, tojnocy bez poduszki się prześpisz; wystaraj się, 


silnie ludzi porusza. Świat chlebem żyje i dla|jczy nie zostawia ziarna w plewie, najczęściej|pojichaw na horu. 
chleba pracuje. Gdyby pewnego dnia ziemiafjednak zagląda do wagi Od czaru do czasu p P. Chaim śŚpieszył, tymczasem do Pilipó w, | dał—to go niema... 
chleb rodzić przestała — wyginęli by ludzie aj Jan wyjmuje z kieszeni motatnik i robi jakieś|gdzie go czekała partya pszenicy, o którą jesz- 
z mimi zginęłoby to wszystko, co oni dotąd, |rachunki. P. Jan jestczegoś dzisiaj „markotny” cze p'zed żniwami dobił targu i którą już miał| wołanie. 
w ciągu wieków, wysiłkiem wiedzy i rąk zdo i znerwowany. Co chwila spegląda ma trakt [zabierać do młyna. Obecnie miał zapłacić część 
pieniędzy i przyśpieszyć wysłanie ziarna. 


nosiło żyda po wsi, a teraz, kiedy by się przy- | powiada, o pieniądze, kiedy chcesz na podusz- 


kach miękko sypiać..* Taki „bezpardonnyj" 


— Iwane! Iwane! — rozległo się u wrót | człowiek ., 


Iwan przygryzł usta; przypomniało mu się, 


Iwan wyjrzał z za stogu i zobaczył u wrót|że i on jeszcze podatku nie zapłacił. 


Piątek, d. 20 września (3 października 


wiecej niż połowę budżetu, zmuszony jest po- 
krywać wszystkie niezbędne wydatki wyłącznie 
z sum podatku szacunkowego od nieruchomości 
miejskich, który podńpsząc się stale dosięga 
obecnie 24 pr. od ogólnego dochodu majątków 
nieruchomych. 

Za pcdstawę projektu prawa o wykupie 
m Berdyczowa powinty — zdaniem referenta — 
posiużyć opinie ministra spraw wewnętrznych, 
wyłuszczone w referacie departamentu gospo- 
darczego przedstawionym Radzie Państwa w r. 
1903, przyczem gdyby pomiędzy wlaścicielami 
miasta i zarządem miejskim nie nastąpiło do- 
browolne porozumienie co do rozmiarów wyku- 
pu, to suma jego powinna być obliczona w 
drodze kapitulizacji 5 pr. przeciętnego w ciągu 
5 lat czystego dochodu rocznego, faktycznie o» 
trzymanego z wyszczególnionych powyżej opłat 
przez właścicieli miasta. 

Co stę tyczy likwidacyi czynszowego wia- 
dania, referent sądzi, iż każdy posiadacz czyn- 
szowy powinien otrzymać prawo wykupu, z u- 
morzeniem zależności czynszowej po osiatecz: 
nem wyp aceniu suwy wykupu i po wydaniu 


mu aktu stwierdzającego prawo własaoświ 
czynzzownika n. wykupiony plac. 
Po krótkiej dystusgi zjazd jednogłośnie 


przyjął proponowaną przez referenta rezclucyę 
w nastepującej formit: 

W interesie rozwoju finansowego mizst, 
stanowiących własność prywatną, zjazd uznaje 
za miezbędne skasowanie w drodze prawodaw- 
czej istniejących stosunków opartych na zasa- 
dach władania prywatnego miastami, a także 
użytkowania czynsz wego. 

W końcu pesedzenia zatwierdzono rezo- 
lucye, opracowane przez komisye w sprawie 
podatku szpitalnego crsz w sprawie wyodręb- 
nienia misst w samoistne jednostki ziemskie. 
Pierwszą z tych rezolutyi przyjęto w następu- 
jące, redakcyi: 

I) Istniejący w 32 miastach państwa po- 
datek szpitalny zjazd uznaje za niesprawiedi:- 
wy ze względu na swą nierównomiernóćć, i 
dlatego zupełnie niepożądany. 

Wobec tego, iż miasta nie posiadają obe- 
cnie dostatecznych środków na pokrywanie wy= 
datków na urządzenie i pomoc sanitarno-lckar= 
ską, konieczne jest wydawanie ziemstwom za- 
pomóg rządowych na wzór udzielznych na po» 
trzeby szkolnictwa ludowego. 

W sprawie wyodrębnienia miast w sa- 
moistne jednostki ziemskie przyjęta została na. 
der obszerna i szczegółowo motywowana rero- 
lucya. Wytyczne jej punkty polegają na tem, 
iż wyodrębnienie miast powinno się odbywać 
na mocy odpowiednich uchwał rad miejskich, 
przyczem w gubernialne jednosiki ziemskie mogą 
być wyodrębniane miasta posiadające niemniej 
niż 50,000 mieszkańców, w powiatowe zaś — 
niemniej miż 10,000. W drodze prawodawczej 
mogą być również wyodrębniane miasta nie 
posiadejące wskazanych ilości mieszkańców, o. 
ile ze wsględu na swą dojrzałość gospodarczą 
mogą one wykonywać żamodzielnie obowiązki, 
włożone prawem na ziemstwa, z których zo» 
stały wyodrębnione. 

W razie różnicy ząpatrywań na wyodrę- 
bnienie miasta i odnośnego ziemsiwa, kwestyę 
rozatrzyga minister spraw wewnętrznych po 
zasięgnięciu opinii gubernatora oraz rady do 
spraw gospodarki lokalnej Z chwilą za 
padnięcia uchwały rady miejskiej o wyo- 
drębnieniu miasta, wszelki wzrost podatków na 
rzecz ziematwą gubernialnego i powiatowego 
powinien być wstrzymany do czasu zatwierdze:- 
nia warunków likwidacya wzajemnych atozun- 
ków pomiędzy miastem i ziemstwem. , 

Włączenie miasta z powrotem do ziem- 
stwa może nastąpić na mocy wzajcgmej zgody 
rady miejskiej i zgromadzenia ziemskiego. 

W końcu zjazd przyjął uchwałę, iż w 
miastach niewyodrębnionych wysokość opodat- 
kowania na rzecz obu ziematw nie powinna 
przewyższać 5% przeciętnego czystego dochodu 
od nieruchomości miejskich. 

Na tem posiedzenie zosiało zamknięte. 

Dziś o godz. 2 po poł. odbędzie mię o- 
statnie posiedzenie zjazdu. 


a AA, 


— Wczoraj z rana uczestnicy zjazdu o- 
glądali roboty przy budowie głuboczyckiego ka- 
nału burzowego oraz szkołę miejską imienia 
M. Tereszczenki pray ul. W. Podwalnej. 

— Wczoraj ʻo- godz. 1x z rana odbyło 
się posiedzenie komisyi zjazdu w aprawie wy- 
znaczenia miejsca i terminu przyszłego zjazdu 
działsczy miejskich. Uznano za rzecz pożąda- 
ną, aby następny zjazd odbył się w Moskwie 
w r. 1914. 


— Czemuż to na pszenicę niema „choe 
du?*—spytał Jankiela. 

— Ot tak niema i już. W Ameryce tyie 
urodziło, że teraz cały świst amerykańskim 
chłe bem zasypany. Na nasze ziarno nikt pa- 
trzeć nie chce. 

— No, 
wziąć? 

— Co można wziąć, 
Nikt me pytt.. 
— A gdyby wypadło sprzedać, co byś 

dał za moją pszenicę? 

Jankiel nabrał garść ziarna, przewiał ją 
z dłoni na dłoń, zgryzł parę ziarnek i rzekł z 
miną znawcy: 

— Za taki mokry aurżyk.. z kąkolem... 
ja sam nie wiem co wam powiedzieć .. Ale wy 
wię nie będziecie gniewal? 

— Mów, mów! w targu gniewu niema! 


a jednak, po czemu można 


kiedy nikt nic nie 
daje? 


— A ile wy sprzedacie. Wszystko, czy 
trochę! 

— Ot tak, parę worków... 

— Parę worecztów?. Co ja z nimi zro- 
bię? No, tak jak dla was... ja dam 65 kop 


Komu innemu ja bym tyle zie dał. Jej Bzhu, 
ja dobrze daję.. za psrę dm i tej ceny nie bę: 
dzie ,. Teraz taka ogromna partya idzie z A- 
meryki, że jak ją przywiozą, to nagz chleb be- 
i i 


zie „ni-po-czemu*. . Ne! 65 1 „Czas do» 
bryj!=—-zakończył Jankiel, wyciągając dłoń do 
Przybicia. 


— Wściekłeś się!7—cdrzucił mu Iwan. 

— Niech się moje wrogi wściekną! Ja 
tylko tak, dia was... Kto inny toby i tyie nie 
dał. Ja wam dobrze radzę, spszedajcie, bo bę- 
dziecie się kajać. Teraz jeszcze mało kto młó- 
Ci, a niech no natłuką tego ziarna, to będzie 
lud po dwa „sorokowce*. 
" — Co mi ty głowę „moroczysz*? Chaim 


jes cze przed żniwami zapłacił w  Pilipach Poj 
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Aresztowanie 
morderców. 


Władze, prowadzące poszukiwsnia morder- 
ców kasyera cukrowni  korlukowskiej K. Sa- 
ksonowa na podstawie pewnych danych doszły do 
przeświedczenie, że mord i zrzboewanie 40,000 rb. 
dokonane były przez jakąś organizację nielegalną 
i w tym też kierunku skierowały swe | poszukiwa- 
nia. Poza tem okazało się, że wskazany przez psa 
policyjnego Ślepakowski prawdopodobnie nic nie 
miał wspólnego z napadem i że jest zwykłym zło- 
dziejem kolejowym. 

Onegdejszej necy policya śledźra dzkorała 
szeregu rewizyi w rozmaitych dzielnicach miasta; 
rewizya w domu 'N: rr przyj; zaułku Klejgelsow- 
skim okazała się pomyślna. * Obejrzano tam pokój, 
wynajnowany przez gespcdarzy lokatorom i znale 
ziono pocięty skórzany kuferek podróżny, poduszki 
i inne rzećzy, które, jak się okazało, były własnoś- 
cią zamordowanego Saksonowa. Gospodarze leka- 
lu zeznali, że od r wrzesała pokój ten zamieszki- 
wall dwaj młodzi ludzie, którzy byli zarae!dowani 
na pedstawie paszpertów jako Mykołaj Tryndslew 
i Sergiusz Niekratow. W „ciągu 2 pawis tygodni 
lokatorowie zachowywali fię nader cicho i spokej 
nie, niczem nie zwracająć na siebie uwagi. 

Po napadzie na ul, Bezakowskiej lokatorowic 
jeszcze raz pewróciii do mieszkania i zapewne 
wówćzaż przynieśli ze sobą zrabowane rzeczy, 
wkrótce zaś potem wyśzli i więcej de tego miesz- 
kauia nie wrócili, Staranne poszukiwania zrabo- 
wanych pieniędzy (przerzucono prawie cale miesz- 
kanie) były bezskuteczne. Owocem rewizyi były 
zualdzione rzeczy Saksonowa i aresztowanie jednej 
sąsiadki lokatorów, która utrzymywała bliższe sto- 
sunki ze zbiegami. 

Znając już nazwiska rabusiów, poprowadziła 
policya śledcza paszukiwsnia w określonym kie- 
runku. Po zbadaniu szeregu osób, które znały Tryn- 
dalewa i Niekrasowa, stwierdzona, iż bywali oni 
często w [lii pocztowej na rynku Halickim. Tu, 
jak się okazało mieli oni znajomą w osobie, pracu- 
jace) w urzędzie pocztowym w chśrakterze prakty- 
kaniki 19-letniej panny Nadziei Hryciukowej. 

Przez ręce tej osoby przechodziła korespon- 
dencya Tryndalewa i Niekrasowa i ona zapewne 
była im pomocną w;śledzeniu Saksonowa. Po re- 
wizyi w mieszkaniu Hryciukowej, gdzie znałeziono 
obszerną jej korespondencyę z przestępcami, are- 
sztowano ją. Wczoraj oprócz badania Hrycinkowej 
zajęto się sprawdzeniem osobistości Niekrasowa. 
Według paszportu, za którym był on meldowany 
w policyi, miał on być mieszczaninem możajskim. 
Z Możajska otrzymano telegraficzne wyjaśnienie, iż 
rzeczywisty właściciel paszperiu zgubił go już da- 
wno, R tbzónie posiada nowy paszport i mieszka 
stale w Moskwie. A więc nazwisko Niekrasowa 
było przybsane. Pora tem stwierdzone, że poszuki- 
wany przestępca mieszkał w swoim czasie w Ki 
jowie pod nazwiskiem Karantiejgwa, prawdopodo- 
bnie również fałszywem. 

Dalej stwierdzono, iż Tryndalew i Niekrasow 
pozestawali w biiższych stosunkach z mieszkańcem 
Kijewa Mikołajem Pimienowem, który był też pra- 
wdopodobnie trzecim sprawcą zbrodni, tym, który 
odegrał rolę szyldwacha, zatrzymał konia dorożki, 
którą jechał Saksonow, i pierwszy strzelił, Pinale- 
now ma w Kijowie dwie zamężne siostry. Rewi 
zya n jednej, Łuczechlebowej, była bezowożna. Fo- 
licya udała się na rewizyę do mieszkania drugiej — 
Striżakowej, i tam Się rozegrały następujące krwa- 
we wypadki: 

Mieszkanie Srewóa (mąż Striżakowej jest 
szewcem) znajduje się w półsuterenach po prawej 
trenie dziedzińca i składa się z kuchni bliżej wej- 
śćla i dwóch dalszych pokoi, z których jeden za- 
zwyczaj był odnajmowany, Wczorsj z rana Stri- 
żakow wywiesił na bramie agłoszenie, iż jest pokój 
da wynajęcia i wkrótce potem zjawił się u nich 
Pimienow z jakis panem, jak Się później okazało, 
Niekrasowem. W krótkich słowach polecooy przez 
Pimłenowa Niekrasow wynajął pokój, a wieczorem 
Przyszli znowu obadwaj. Wkrótce po ich przyjściu 
Przyszła pelicya z rewizyą. Na spotkanie policyan- 
tówowyszedł Pimienow i zaczął z: nimi rozmawiać, 
Znajdujący, Się wśdalszym pokoju Niekrażow zroru- 
miał, że tu nie przelewki, wszedł raptownie do 
pierwszego_pokojn z rewolwerem w ręku, skiera- 
wanym do policyanta, Zxnim jednak zdążył wy- 
strzelić," rewirwuwy Suchowierski rzucił się nań z 
zamiązem obezwładnienia, Wszczęła Się walka. 
Już położenie rewirowęgo stawało się „krytyczne, 
N.ekrasow omel już nie wyrwał ręki, w której 
trzymał bioń, Pimienow przyszedł z,pemscą wspól 
nikowi, gdy do pokoju wbiegł z rewolwerem w 
rękn;agent policyi śledczej. Widząć Krytyczne po- 
łożenie,rewirowego, zaczął strzelać do rozbójników. 
Wszczęła,się zaciekla strzelanina, która wywołała 
wielki popłech w' całej sadybie (Bibikowski Bulwar 
Na 7), a kiedy ucichłe, okazalo się, iż obydwaj prze- 


aorokowce... 
od ciebie? 

— Co było przed żniwami, to nie dziś 
Chaim sam kaje się, że kupił; ale co Chaimo- 
wi? On ma miyn... Puści trochę więcej grysu 
do mąki i swoje wymicie.. I to on musis'ra: 
cić. Daj Boże mnie zdrowie, a wam, to zaro- 
bić, co Chaim straci... 


— No mniejsza o Coaima, a ty jeśli 
chcesz kupić trzy worki mojej pszenicy, to da- 
waj po 80 kop. za pud i bier?! 

= Daj wam Boże i rubła wziąć, ale ja 
więcej dać nie mogę. Wy myślicie, że ja chcę 
dużo zarobić? Mnie jak Chsim da w m!ynie po 
70 kop, to i chwała Bogu! On teraz za „zbor- 
kę" więcej nie płaci. Teraz porachujcie: wam 
65 kop., za dostawę do młyna 3 kop., to 68, 
a i ja muszę chcć 4 grosze zarobić... 

— Gadaj zdrów! Jak nie dajesz, to i nie 
trza! Wywioze na jarmark, to mi więcej dadzą. 

— Daj Boże!, sle ja więcej nie dam. By- 
wajcie zdrowi! 

— Skaczy zdorow! 

Jankiel zebrał z przed konia resztki sia- 
na, wrzucił do wózka i zawraczjąc ku bramie 
dcrzucił, niby od niechcenia: 

ea Słzchsjcie—no Iwanie. 
że ja wsm dobrze życzę; 
tych ro rb. Semenowi. 

— A tobie co do Semena? 

— Mnie do Semena nic, ale mnie o was 
chodzi. A on tam o was tak pohano mówi 
kcło karczmy, te aż aluchać hydko... Wam trze- 
ba będzie prędko wesele sprawiać... czy to ła- 
dnie, żeby wss po wsi na języki brali? Ja mó 
wiłem Semonowi, że bn durny, bo u takiego 
porządnego goapodarza, jak wy, to pieniądze 
dobre, ale chyba wy nie znacie Semens, jski 
on „pyskaty”? O, dostańci: tych marnych 
10 rb. i zatknijcie mu gębę, niech nie szcze. 


C$ż ty myślisz, że Chxim głupszy 


Wy wiecie, 
oddajcie wy jakoś 


95 kop. a ty mi tu bajesz, że będzie po EF, No, bywajcie zdrow:! Wistia” rabyj! 
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śtępcy są ranni, Niekrasow dostat 5 kul w plecy, 
Pimienow jedną, zgent śledczy Garenko dostał ró 
wnież jeden pożtrzał w rękę. 

Zawiadomiono natychmiast władze śledcze, 
prokuraturę, policyę, zawuzwano Pogotowie. Le 
karz Pegotowia skonstatewal beznadziejny żtan Nic- 
krasowa; po dokonanym opatrunku odesłano go 
de szpitala Aleksandrowskiego, ale w drodze zmarł 
Pimlenow, lżej ranny odwieziony został do szpitala 
Aleksandrowskiego. Padczas opatrunku Niekrazo- 
wa znaleziono u niego za pasklem zwitki, w któ- 
rych okazało się 10,000 rb. 

Ohecnie toczą się poszukiwania trzeciego 
ncześstnika napadu Tryndalewa, który według po- 
siadanych przez policyę władomcści znajduje się 
już poza Kijowem. 
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Roxu 1716. Traktat warszawski zamyka 
spór pomiędzy konfederacyą  Terncgrodzką 
a królem Argustem II. 
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— „Damy i Huzzry* na scenie Ogniwa 
Wczorajsze przedstawienie w Ogniwie stało sie 
dla naszego zespołu artystycznego szeregiem 
nieprzerwanych Owacyi ze strony publiczności 
Artystów cklaskiwano nie tylko w każdym sntrak- 
cie, lecz kilkakrotnie przerywano przedstawienie 
frenetycznymi oklaskami, Wystawienie znako- 
mitego utworu Fredty zarówno jako ujęcie ca- 
tości oraz pod względem opracowania wszyst. 
kich szczegółów sprawiało wrażenie bardzo dor 
datnie. s 

— ZŁ T-wa dobroczynności. Zarząd Tow 
dobroczynności, vzapełaia listę gcspodarzy ba- 
lu jubileuszowego d. 21 września, zamieszczoną 
w kronice „Dziennika Kijowskiego" z d. 17 
września, z opuszczonemi nazwiskami pp. Ma- 
rgi Komarnickiej i Juli Zdanowskiej, jako go- 
spodyń i p. Ignacego Rsdnickiego jako gospo» 
darza. 

— Dlsń „Gwlazdy srebrnej". We 
środę wieczorem w ratuszu odbyła się druga 
narada Komitetu organizacyjnego „dnia gwiazdy 
srebrmej*. Na posiedzeniu obecnych było 
trzydzieści pare osób. 

Przewodniczył prof. Wagner. Po odczyta. 
niu i zatwierdzeniu protokułu poprzedniego 
posiedzenia komitet organizacyjny postanowił 
wydać  cdezwę do uczącej Się młodzieży 
w wyższych zakładach naukowych, na- 
wołującą miodzież do przyjęcia udziału w kweż- 
cie dnia 8 października. 

Następnie dokonano wyboru skarbzika 
i jego pomocników. Na skarbnika zaproszono 
p. A. Berestowskiecgo, nafpomocników pp. A 
Bujbakowa i d'ra J. Zawistowskiego. 

Dalej zakomunikowano zebranym że ro- 
zesłano już do wszystkich dyrekcyi teatrów 
i wszelkich innych widowisk i zabaw prośby 
o dopuszczenie kwestarzy do zbierania w „dniu 
gwiazdy srebrnej" datków wśród publiczności. 

Uchwalono również zwrócić się do właś 
cicieli klaematografów o opodatkowanie w dniu 
kwesty biletów wejściowych. W aprawie urzą- 
dzenia zabawy w ogrodzie" Cesaskim postano- 
wiono zwrócić się do ogrodnika miejskiego p. 
Lesisza. 

Poza tem postanowiono zamówić 350 pu 
szek d!a pieniędzy i 1200 koszyków dla kwes- 
tarzy. Na zakcń:zenmie posiedzenia dla łatwiej- 
szej i pożyteczniejszej pracy postanowiono mias- 
to podzielić na. siedemnaście rejonów. 

— Kary prasowe. Na mocy postano- 
wienia gubernatora kijowskiego redaktor tygod- 
nika „Sputkik czinownika* Mireck'j za zamiesz- 
czenie w NN: 23 i 24 tego pisma artykułów 
p.t. „Baczność*, „Jak wydzlają*, „,Zapomoga* 
i „Martwe dusze* skazany został na zapłacenie 
5:0 rubli grzywny z zamianą na 3 miesiące 
aresztu. 

Redaktor gazety „PoŚlednija Nowosti* Se- 
menowskij za zamieszczenie w numerze z d 
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skazany został na 2:0 rb. grzywny z zimianą 
na 1'/, miesiące aresztu. 

Kedaktor „Wieczerniej Gazety* Ktżnin 
za wydrukowanieśw'numerze z d. 16-go b. m. 
artykułu p.t. „Dramat powszedni" skazany zo- 
stał na roo rb. grzywny z zamianą na i mit- 
sąc aresztu. 

Redaktor gazety bzrdyczowstiej „Jużnają 
Mołwa* Dubów, za umieszczenie w numerze 
z d. 8-go września srtykułu „Szkice“, skazany 
został na Ioo rb. grzywny z zamianą na I 
miesiąc aresztu, 

— Na samochód strażacki. Towarzystwo 
ubezpicczeń Rosya przelało do kasy zarządu 
miejskiego 2,000 rb. na nabycie specyalnego 
samochodu dla straży ogniowej. 

— Z wystawy. W swoim czasie komitet 
wystawy zwrócił się do ministerstwa komuni- 
kacji z prośbą o wyznaczenie nagród dla dzia- 
łów kolejowego i konusikacyi. Obecnie otrzy. 
mano odpowiedź, iż ministerstwo nie może 
przycbylić się do prośby komitetu, ponieważ 
wyznaczanie nagróń należy do kompetencyi mie 
nisterstwa przemysłu i handlu. 


— Podróż Kokowcewa. Prezes rady mi: 
nistrów W. Kckowcew przyjeżdża do Kijowa 
d. 21 b. m. o g. 9 m. 40 z rana i po pół- 
godzinnym pobycie wyruszą w dalszą podróż 
zagranicę. 

— Momisacya. Naczelnik wydziału trak- 
cyi Półaocnaj kolei żelaznej Baszanow przenie- 
siony został na identyczne stanowisko do za 
rządu kclei Poł-Zazbhodnich na miejsce N. Mi. 
chajłowa. 

— Nowe ugrupowanie lini! kolejowych 
Minister komunikacy! zaproponował naczelniko- 
wi *ols: Poł, Zachodni:j, by w związku z przy 
iaczaniera Haii Czerkasy—Odesa kolei Odesu — 
Backmecz do sieci kulei Poł..aZchodaich, 
izież z pra ektowaną budową nowej linii Char- 
ków--Cherson, oraz kolei mającej połączyć zae 
głębie Donieckie z Dąbrowskim (Łozowa Kozia- 
typ; Koziatyn—Dolinskaja lub Griszino—Rów- 
ne) opraccwał projekt nowego uprupowan'a 
linii trzech sieci rządowych: Poł. Zachodniej, 
Połudaiowej i Ekaterynińskiej. 

Projekt teu rozpatrzony zostanie na nara 
dzie, w której wezmą udział naczelnicy trzech 
wymienionych wyżej kolei oraz przedstawiciele 
ministerstwa komunikacyi. Narada odbędzie 
się w Petersburgu, w pierwszych dniach paź- 
dziernika r. b. 

Tranziokacya. Naczelnik sekcyi technicz- 
nej wydziału drogowego kolei Poł.: Zachodnich 
polak inżynier Ryszard Wiśoicki zaliczony został 
do ministerstwa komunikacyi. Jego stanowisko 
obejmuje starszy inżynier pomienionej sekcyi 
Czirkow. 

— RUDERA MIEJSKA. Na placyku przy 
zbiegu ul. Meżygorskiej, Spaskiej i zaułku Woskre- 
sienskiego (ua Padole), stoi udrapzna, murowaną 
rudera parterowa, do połowy od tyłów rozebrana, 
Pozostale zeń Ściany grożą zawaleniem Się, a poło- 
wa dachu — zerwaniem przy lada wichurze, W 
tym ostatnim wypadku meże być wiele ofiar w lu- 
dziach. 

Dziwne jest, że władze nie zwróciły dotych- 
Czas na to uwagi, cheć tuż obok, na tej samej po. 
sesyi miejskiej, znajdują się zabuduwania cyrkułu 
padelskiego. 

Rudera ta z frontu posiada przybudówki dre- 
wniane, bez dachu i przedsiawia całkowicie obraz 
nędzy i rozpaczy. Przed laty, jtk nas peinformo 
wane, był to bndynek kentraktowy; póżniej mieści: 
ły się tam składy miejskie; ostatnio — obóz strā- 
żacki, dopóki nie wybndowano nowych dis śiraży 
budowli. 

Od roku pećzęto budynek ten Częściowo rez- 
bierać, a materyał ceglany użytkowano na potrze 
by innych budowli miejskich, W clągu iata ubie- 
głego wywieziene sporo cegły na budowę Studni 
artezyjskiej na Kureniówce, skntkiem czego budy- 
nek do reszty zdewastewano i pozostawiono ruinę, 
grożącą niebczpieczeństwem. 


tu= 


— -= 


— ZABÓJSTWO NA FECZERSKU. Wczo- 
raj z rana na uł. Suwerowskiej do przechodzącego 
Gorłańskiego podbiegł A. Feszczenko, ządając ui- 
Szczenia mu się z długu, wynoszącego ekcło 17° 
rb. Gdy G. odmówił, F. wyciągnął rewolwer i dwa 
razy wystrzelił da swego cłużnizka, F. padł na zie- 
mię i Da paru minutach Skonał. 

Zabóicę. który cdlał się dobrewolnie w re- 
ce policyłj, sdzprowadzone do Gyrkułu pećzerskicgoa. 

— NIESZCZĘŚLIWY WYPADEK. W po- 
dwórzu przy Kreszczatyku Ni 39 Spadł z okna no- 
wobkudujątego stę domn robatnix Starostin. 

Poszkadowanego, który uległ ciężkienau oka 
leczeniu głowy, odwiezieno do szpitala. 

— POŻARY. W  posesyi Ni 29 przy ul. Wo- 
łoskiej spai.la się z przyczyny niewiadomej szepa 
kupca Sikurowicza, a na Śyrcu barak wojskawy 
kapitan» Sttzbu I68 mirgorodzkiego pułku piechsty 
S. Rubarvcewa. 

— KRADZIEŻE. Ubiegłej nocy w domu Ne 


16 go b. m. artykułu p. t- „Wiefa Czeberiak* |4 przy ul. Nikołajewskiej okradzisno na 819 rb. 


— Jankiel! wracaj! 

Jankiel się obejrzał. 

— Czego się gapisz?! Mówię: wracaj, to 
wraca! —krzyknął zniecierpliwiony Iwan. 

Jankiel zatrzymał konia i zbliżył się do 
[wsna. 

— Dazz 75?—zapytał Iwan. 

— Jacyście wy dziwni, Iwanie... Ja wam 
mówię, że Chaim nie płaci we młynie więcej 
jak 70 kop. Ja nic nie chcę na was zarobić, 
ja wam chcę zrobić dobrze. Wam trzeba kilka 
rubli, to ja wezmę u was I5 pudów, po swo- 
jej cenie, po 70 kop, tylko wy mnie zrzucicie 
po 3 kop. za dostawę, zebym ja chcć nie do: 
łożył... 

3 — Toż to grzech tak chleb marnować, 
za pół ceny. Za cóż ja rok harowałem?—bia- 
dał l wan. 

— Dotre pół ceny; to teraz cała cena- 
I na co to narzekać? Wymacie ziemię, wam 
Pan Bóg znowu urodzi.. Cóż robić, kiedy ta 
ka cena. Teraz i za „psńską* pszenicę” więcej 
nie dają, a ja wam za watz „surżyk" daję 
„pańską” cenę Ja się będę długo męczył, za. 
nim swoje pieniądze odbicrę. 

Iwan zamyślił się. Przed jego oczyma 
stanął starosta, co może przyjść wieczorem, 
poduszki „ciągnąć“ i Semen, co sobie na nim 
język ostrzy i jeszcze gotów od Hani narze- 
czonego odstraszyć... 

— No, dawaj worki, tylko pamiętej, aby 
waga była sprawiedliwa! 

Moja waga, to jak apteczna, co do łuta; 
zresztą, wy sobie będzie smi ważyli. y Ja się 


nie drtknę, bo mnie waszego nie trzeba.. 
Zdjęto z wózka wagę 
Jankiel wyciągnął kilka worków, Iwan 


poczył odwiewać pszenicę na wietrze, potem 
„podsiał* ją ra rzeszocie, zsypał do worków i 
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sklep instrumentów muzycznych i zabawek „Wesz- 
te i Ska". 
W domu Ne 26 przy ul. G. Jurkowskie; okra- 
dziono przez wyłamane okno mieszkanie Zachar- 
czenki. 
— ZAMACHY SAMOBÓJCZE. W demu Xe 
35 przy ul. Bulwarno Kudriawskiej zażył trucizny 
Jan M.; przy ul. Funduklejowskiej N st — Ale- 
Ksander R. a w domu M 1o przy ul. Nesterow- 
skiej — Aleksander N, À 
We wszystkich wypadkach pom»cy udzielił 
lekarz Pogotewia. 


Zabawy i widowiska. 


Opera. Dziś „Faust', jutro „Kolla“. 

Teatr Sołowcowa. Dziś „Czajka”, jutro „Gaia- 
zdo szlacheckie”. 

Kinemalografy. Kino:teatrm „Zbity wa- 
zon“, „Bichanalia z opery Simson i Dalila", „Hu- 
laka Ferdek", „Tygodnik Parbć*. Ekspres: „Ieo- 
dora”, „Maks i kapelusz”, „ Widoki Sycylii”, „Kro- 
nika Gaumont". Korso: „Zydzi w Palestyuie". zj W 


Z teatu i muzyki. 


Teatr kijowski w Żytomierzu. 


Na skutek spcyalnego zaproszenia, tuteje 
szy teatr polski wyjeżdża na kilka przedstawień 
do Żytomierza. 

Nasz teatr opuszcza Kijów wprawdzie nie 
na długo, ale mimo to, tym faktem wyrządza 
się pewna krzywda naszej publiczności, która 
przez tydzień będzie pozbawiona kulturalnej 
rozrywki, do której przywykła i którs stała się 
jej potrzebą. 

A jednak mie podobna mieć za zł: p. 
Rychłowskiemu, że ze swym zespołem czyni 
wspomnianą wycieczkę, bowiem nie należy być 
egoistą i, mając doskonaiy teatr przez caly se- 
zon, można i winno się użyczyć go tym, któ- 
rzy występów polskiego zawodowego teatru od 
lat paru nie oglądali i którzy niewątpliwie ra- 
dzi będą ze sceny polskie słowo usłyszeć. 

Niejedaokrotnie podnoszono zarówno w 
„Dzienniku*, jak i miejscowej prasie rosyjskiej 
kulturalucść i celowość repertuaru naszego te- 
tru. I do Żytomierza nasza trupa wyrusza z 
wykwittnym repertuarem, 

Żytomierz ujrzy, bodaj że poraz pierwszy 
arcydzieło Wyspiańskiego „Wessle*, wyborną 
komedyę Małeckiego „Mazury w krakowskiem', 
czyli „Grochowy wieniec*; jedną z nielicznych 
fsrs polskicb, srcyśmieszne „Losy Earopy*; 
jeszcze jedną sztukę swojską, na wybór której 
dgrekcya dotąd się nie zdecydowała. 

Że sztuk tłumaczonych w Żytomierzu da- 
na będzie bezgranicziie wesoła krotochwila p. t. 
„Dobrze skrojony frak*. 

Szereg przedstawień naszego teatru, jakie 
odbyły się w Kijowie, daje materysl do uro- 
bienia sobie zupełnie zdecydowanego zdania o 
wartości naszego zespołu, jego zaletach i wa" 
dach. 

Wśród personelu naszego teatru nie ma 
ani jednej sily, w którejby można powiedzieć, 
że jest jedyną w swoim rodzaju, że jest już 
znakomitością, sle dla większości droga do ty- 
tułu znakomitości stoi otworem i na tej dro- 
dze przeszkód nie do zwalczenia dla bardzo 
wielu nie widzę. 

Również niema wśród naszej drużyny arty- 
stycznej nikogo, czyją obecność na scenie mo- 
żnaby nazwać niewłaściwą. Są uzdolnienia 
więkaze i mniejsze, mamy ariystów rutynowa- 
nych i początkujących, aie niema ani jednej 
osoby, którejby można było odmówić kwalifi- 
kacyi na scenę. 

Co przedewszystkiem stanowi największą 
zaletę naszego teatru, to wyborne zgranie się, 
stanie się pod względem rytmu i tonu w jeden 
zgodny chór artystyczny. 

Jest to wynikiem wybornej i starannej 
reżystryi, która w obsadzie ró! kieruje się nie 
tylko uzdolnieniem artystów, ale i ich indywi- 
dualnością i warunkami fizycznymi. To jest ge- 
kret i przyczyna dla czego np wystawienie 
„Wesela* na naszej scenie wypadło nic a nic 
nie gorzej, niż wykonanie tejże Sztuki przez 
artystów warczawzkiego Teatru Polskiego, choć 
ostatni posiada wiel: uznanych znakomitości w 
swym personelu. 

Nasz teatr przedsiebierze wycieczkę osią. 
gnąwszy pełnię powodzenia w Kijowie i nie- 
wątpliwie do laurów kijowskich dołączy obfite 
żniwo lsurów żytomierskich. 

Zyczenie powodzenia miech towarzyszy 
sympatycznej drużynie, która niech nie zapo- 
mina, że Kijów z upragnieniem oczekuje jej 
rychłego powrctu. 

T. M. S. 


wszy worek na wagę. 

F:łny worek pszenicy, nie mógł poruszyć 
wsgi dziesiętnej, na której szalce stało 20 f 
gwichtów. 

— Czemu twoja waga 
pytał zdziwiony Iwan —Worek pelny; 
ślalem, że wypadnie nadbierać... 

— Co to za worek? To nie worek, 8 
wąziutka torebka—odrzekł Jankiel. 


— Dobra torebka! Takie worki, 
warku, to po 6 pudów ciągną... 

— Bo na folwarku pszenica czysia, A 
u was „surżyks z żytem. Z;t» zawsze bywa 
lżejsze... 

— Co ty mi tu „tumana presz“?! To 
nie surżyk winien, a twoja waga  szachrajska 
co „ne hraje", 

= Dosypcie-no 
iak ona „zabrsje*%. 

Iwan wsypał do worka jeszcze rzeszoto 
pszenicy; waga się poruszyła i wyrównała. 

— O! c! a wyście mówili, że wsga kiep- 
ska. A bodajbyście zdrowi byl! Wy zawsze 
lubicie pożartować!... 

Zważono 3 worki „po 5 pudóws, W 
każdym woiku było po 10 funtów więcej, bo 
właściwość Jankielowkiej wsgi była taka, że 
jej pudy miały zawsze po 42 funty... 

— A na „oczystku* co mi dodacie? —za- 
pytał Jankiel. 

— Na jaką to oczystkę? 

— Chyba wy mie rozumiecie? W „skar- 
bies czyszczą na różne młynki, triery, Żmijki, 
a wyście tylko odbili ziarno od plewy i cenę 
bierzecie jak za „ckarbową* pszenicę—ŻZ wa- 
szego każdego worka odejdzie po 30 funtów 
poślacu Ale ja tyle nie ebce; dacie mi po 
rzeszocie do worka i będzie zgoda. 

— Tfu! -splunął z gniewem [wan—taka 
sprzedaż to „czysta zahuba..." 


„ne braje?' —za' 
ja my- 


na fol- 


do miary, zobaczycie 


co wam  rzeszoto ziarna? 
rzeszoto. 

— No! ne! ne marocz hołowy! | 

Iwan nasypał jeszcze 3 rzeszota pszenicy 
do czwartego, próżnego worka i Jankiel począł 
mu wylicząć pieniądze: 

— Za 15 pudów, po 70 kop. to Io rb. 
50 kop.—Mnie z tego po 3 kop. za dostawą, 
to trzy złote, a wam się należy „odna czerwo- 
na z desiatnykom*. 

Iwan gqrzeliczył pieniądze i ważąc je na 
dłoni mówił sam do siebie: 

— „Czerwona* dla Semena, a na pcda: 
tek trzech rubli nie ma... 

Wypadło jeszcze zważyć czwarty worek 
pszenicy, wypadło jeszcże czwarte rzeszoto na 
„Oczystkę" dosypać. 

,. Kiedy już worki były na wózku Jankiel 
wziął jeszcze pusty worek i jął prosić: 

— Jeszcze mi podarujcie trochę plewy 
dla „koniaczki”.,. 

, — Berz, bierz! odpowiedział Iwan zá- 
wiązując szkiew ke. 

Jankiel nagarnął 
wyjechal za wrota. 

— Bywajcie zdrowi! a jak zechcecie $prze- 
dać resztę; to dajcie mi znać; jaka będzie cena, 
to ja zapłacę... 

Iwan zamknął wrota i wracając na tok 
burczał z cieka: 

Cztery worki chleba zabrał a na pienią- 
dze ani się napatrzysz.. Darmo się tylko czło- 
wiek męczy!... 


Saop:'dwa, ot 


szybko worek plewy i 


J. Wołoszynowski. 
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Telegramy. 


Gd Rorzyondwmiiw wiarngei 1 Agmuyi F 
ŚodwroGwj. 
Trzecia wcjna b:ł u iska. 


Białogród (AP). Armia serbska wkroczy- 
ia do Dibry i Ochrydy. W okolicach Wrani 
LA, miejsce niewielkie pctyczki. Prefckt 

enu donosi, iż albańczycy z Lumy przyłą 

li się do albzńczyków, idących na Prizren 

okręgach prizreńakim i monastyrskim panu 
je spokój. Serbowie po zajęciu D:bry podzie 
lili się na trzy kolumny. Jedna kolumna ma 
szeruje na Sirugę i Podgorvac, druga na Lunę 
w celu oskrzydlenia idących na Prizren ałbań 
czyków, trzecia wreszcie idzie na albańczyków 
rushem frontowym. Decydująca walta oczeki 
wana jest w najbliższej przyszłości w pobl żu 
Wranis: iy. 

Skoplje (AP). Zdążający ku Prizrenowi 
albańczycy w pobliżu Wraniszty stoczyli walke 
z serbami. Część rozbitych pod Dibrą albań- 
czyków—około 2 50 żołnierzy— połączyło sę 
z kolumną, idącą na Prizren. W  okoliczc 
miasta wre walka. Wobec malej liczebnośi 
załogi, Prizrenowi grozi zajęcie przez albań: 
czyków. 

Skoplje (AP). Onegdaj po bitwie z ban-; 
dą bułgarską koio wsi Istok i Petrino pomiędzy 
Resną a Ochrydą, serbowie zdobjli Ochrydę, 
bronioną przez albańczyków i bandy bułgar- 
skie. Aibańczycy podczas odwrotu rabują i 
mordują zarówno albańszyków, jak chrześcijan 
i palą wsie, 

Otrzymano wiadomość, iż komitadżowie 
bułgarscy podążają do S rumicy z zamiarem 
dokonania napadu na kolej Stoplje— Saloniki 
i zajęcia przesmyku górskiego Demirkopu. W 
ten sposób chcą oni zapobiedz przeszłaniu po- 
siłków serbskich do Bitclū i dalej na zachód 
Garnizonom serbskim, połozonym wzdłuż kolei, 
posłano posiłki. 

W ur okręgach, przyłączonych do Serbii, 
ogłoszono stan oblężenia. Głównym dowódcą 
mianowany pułkownik Popowicz, dowódca dy: 
wizyi wardarskiej. 


Niezwykłe odkrycie 


ważne dla osób tyjących, lub mających skłonność do tycla. 
To, czego jeszcze nikt nie powiedzial. 


Sprawy bałkańskie. 


Bisłogrćd (AP) Rada ministrów uct waliła 
zwo' ać skrpczyaę 25-go wrześaja 

Sofia (AP) Cifaięto rczporządzenie o cen- 
zur<e wcjennej. 

Rzym (AP). Donosz; tu z M>nasteru, że 
komisya międzynarodowa, mająca ustalć gra 
aicę południową Albsnii oczeku e przyjszdu de- 
l- gata francuskiego, pccz m niezaleznie pzy- 
stąpi do pracy. 

Ateny (AP) Wobec podp'stnia traktatu 
bułgarsko-iureckiego, rzad grecki wydał oddzia- 
łom znajdującym się w D.deagaczu rozkaz na- 
tychmiastowego opuszczenia miatti. 

Ateny (AP). Ministerstwo marynarki po- 
wołuje na 3 dni do szeregów rezerwis ór z lat 
1I9'0—19:6 Wogó!e urzędy, w których zzškres 
obowią:ków wchodzi obrona państwowa :zy- 
nią zarzadzenia wywołane nieokreślonym sta- 
nem rzeczy i nmiepewnem zachowaniem się 
turków. 

Wiedeń (AP) W rozmowie z współpra- 
cownikiem ;„N. Fr. Presse Pasiicz powiedzial, 
iż granice Albanii określone przez konferencyę 
londyrską nie są ściśle ustalonemi liniami, a 
raczej punktami wytycznymi dla oryentacyi, 
dlatego też Serbia zachowała pewrą swobodę 
ruchów. Według wjzmagsń natury s:rategicznej 
należy linię otronną doprowaczie do terenu 
pomiędzy basenami Czarnego Drynu i Adrya 
tyku. Nie będzie to rozrz:rzenierm granic, 2 
[tylko poprawienieniem takowych. Żņyczsnie to 

{odpowiada również interesom Albanii. 


Podróż króla greckiego. 
Tryest (AP.) Król grecki na yschcie „Am 
fitryta* cdpłynął do Pireusu. 
Z Portegali. 
L'zbona (AP.) Policya skonfiskowała kil 
a bomb i rcwolwcrów. Aresztowano trzech 
podejrzanych ludz”. 
Nieszczęśliwy wypadsk. 


Londyn (AP.) Przejeżdżając z Gandawy 
2 Anglii wpadł do morza i utonął wynalazca 
motorów D esele inżynier Diesel. 


R.ch strajkowy. 


Baku (AP). Wszyscy rc Pątajey i majstro. 
wie frmy N.b 1 stanęli do pracy 


Móże się wyda wymysłem lub 
rzeczą niezwykłą, lecz w ogłoszeniu 
tem wskazany iest oSobom otyłyca, 
lub też, mówiąc ściślej, tym kióre 
roztyły, pewny środek wyzbycla się 
tej okropnej wlaściwości, by ŻA ć się 
znowu wyśmukłemi, zgrabnemi, lecz 
jednoczeście zdrowemi. 

Naturalaie, że po licznych pro- 
kach nieudanych, osoby któ e tych 
prób dokonały i którym do rąk trs- 
fi ten ustęp, i ACE go z nied3- 
wierzaniem śceptycvzinena: Naj- 
zupełniej ro:u M ich wątpliwość, 
lecz amy się wyłożyć w zu- 
pełnie nowych słowath, dając naj- 
RZCZETSZE, potwierdzone pewnymi 
faktami wyjaśnienia ta czego datych- 
czas nie LR mie dla łatwo zrozu 


miałych po powodów, 
odobnie do tego, jak lot cial 


cięższych, niż powietrze długo zda- 
wał się być 


moich przyjsciółek schudła w ciązu 
dal kiiku. Niezwykle to mię z-ci:- 
kawiło, spytałam ją o nrzyczypę, na 
co mi odrzekła, iz się leczy p Pilu- 
les Apollo”. Kupiłam tycn pi- 
gułek i začetem adi) ei tego 
czasu przeszedł miesiąc tylko i 1.te- 
ralnie jestem do DE ania. 

Musiałam sobie zrobić newe suk- 
nie, meg; obecnie stosować się do 
współczesnej mody, nie dej :© powo 
du do drwin. Trudno mi wyrazić 
jsk jestem szcześliwa, s'czególnie 
aks jaz jestem Panu nieskończenie 
wdzięczna 

M-me L Rue Hauteville, Paris 


Tę korzyść, jazą Pil.les ¡Apo 
iots rrzyniesły p. L. jej przyja 
ciółkom t tysiącom innych osób 
mogą one przynieść bez żadnych 
wątpilwośoi Pani także, albowiem 

żadna choroba 


Kijowski Syndykat Rolniczy 


Bulwarna 9. 
Reprezentuje następujące znane fabryki: 


ELWORTHY Siewniki, miocarnis konne, 


HART-PARR 


GLAYTON 6 SCHUTTLEWORT 


PLATZ Konne i ręczne pulweryzałcry. 


s 
Anglia. 
parowa, 


chimera, A n'e może i mie EGKERT 
obecnie jestfak- powinna istnieć 
tem kocie o ile głowna jej 
stwierdzonym, przyczyna zo- 
pomimo, iż w stała usunięte, 
ciągu długiego przytem bez ża- 
ézaSu był kou dnego niebez- 
testówany, al- pieczeństwa dla 
bowiem na pier- zdrowia, bo pi- Trieury. 
wszy rzut oka gulki nasze wy- 
zdawał się być l rabiane są w,- 
nej". e £ Ayia 
stwem, tak też morskich, nie- A 
leczenie o- szkodliwość POLECA: =.) 
tyłośći, które których jest zu- Silniki 
równie długo pełnie gwaran- i 
dawało sig towanr. 


niemożliwością, 
p pl 
jest zupełnie 
możliwe Psi i 
skutki jego 
trwają przez Czas dłuższy. 
Wynalazca tego culowzez0 Spo- 
aobu, po długich rozmsyślaniach do 
ażedł do następującego wniosku: ©- 
tyłość spowodowana jest przez mi- 
kroby, które posiadają właściwości 
wywoływać zmiany w kwasach żo- 
łądkowych de takiego stopni», iż po- 
karm, zamiast by reagować na krew 
I mięśnie, przemienia się w tłuszcz; 
chodzi przeto o wynalczienie zagad- 
niczego środka, któryby mikroby pt- 
wyższe zabijał. 
Gdy znika powćd, przez to samo 
znikają i jego skutki. Tak možna ze 
słów naszych wywnioskowzć, dalecy 
jesteśmy od stosowania tych metod 
współczesnych. które dążą do znisz- 
czenia tłuszczu, nie zważająć na no- 
wody tego taaa uk; jakdy- 
można było zgas.ć ogień, dmu- 
chkając na dym, który z ognia teg) 
staje. 
Po wieloletnich smutnych bada- 
niach, środek ów zasadniczy został 
ARP w postaci trzw mor= 
skioh. Z traw tych zrobiono wy 
p AA farmie pigułek, któe orrzy- 
nazwę „Piłulos Apo'lo''z 
Zrobiono wiele prób i doświad 
zeń i wszystkie one dały wynik dc- 
datni I produkt powyższy zaczął się 
ko rozpowszechniać. Oto jest 
jeden z wielu setek listów, otrzymy- 
wanych przez nat: 


Szanowny Panie! 
_ O, gdyby Pan mfs! wiedzieć jak 
jestem szcześliwa: Wypróbowałam 
literalnie wszystko ćo można był» 
tylko wypróoować aby schudnąc, 
lecz musiałam się niemal | 
wyrzec tej nadziej. 


Wiem przy- 
padkowo spastrze glsm 


że jedna 


Nie będzie 
to da wybacze- 
nia jeśli Pani w 
3 dalszym ciągu 

będzie znosiła 
ułommość, która nietylko 


p-zykrą 
jast stensznie nieforemna, ale i dość 


niebezp'eczna, albowiem zbytek 


tluszczu, osizdający nà głównych 
organach wewnętrznych (serce, wą 
troba, śledziona, płuca) paral'źuje 
ich prawidłowe działa-nie i zagrnza 
ich życiowej sile. 

Proszę pomyśl a 
ani kurac igułkami, 
pe obecnie, fiaie kształtów Pani 
staną Się Smuklejsze,  wdzięczniej- 
sze — sł>wem zupełnie normal 
ne 

Może Pani bardzo prędko bez 
żadnago skrępowania | zawsze 


iż jeśli zacznie 
które pole- 


wiem soki żołądkowe bardzo prędko 
pod względem  zawartośćci kwasów 
dojdą do normalnego Stanu. 

Wróci Pani wesoły zasię» uciech 
życiowych. Proszę pomyśleć o tem 
powsżnie nim zalekceważy Pani na- 
szą metoię kuracy'. 

Wszystkim dej*my sposobność 
życie przykre uczynić szczęśliwem, 
Zrobili: my wszystko Ce od nas zalc- 
zało, by pozwoiić Wam zrozumieć 
naszą bzzwzględaą szczerość. Wie- 
my iż tysiące osób, które cierpiały 
tak jak Pani, obecnie są szczęśliwe, | w 
iż uwierzyły nara po odczytaniu tego 
ogłoszenia. 

Cena pudełka ze wsłazówkami 
używania 3 rb. (0 kap. Przesylka 
bezpłatnie” Psoduus Apollo 45 rue 
de tEchiquier (Paryż). 

Zwracać się: w Petersburgu—Sk lad 
apteczny Bulez, Newski 49, w Mo- 
skwie — apteka Brunsa, Marosiejka; 
w Kijowie =- apteczne "składy Juro 
w Wilnie i Odesie — Dom Han 
10343 


rat: 
dłowy Segall i K-o. 


LEZ dach” 


Przedstawicieli skład T.wa Ruboroid. 


ksandr. 45 )w pr Chateau) tel. 13—24. 


Inż. W. KLIGNIAN Kijów, AK 
oddz. inż. I. Guzik 1 


ei Ą OCE 
korzystać z naszyćh pigułek za 


Fabr. izol. 


Redaktor odpowiedzialny Zygmunt Mostowski. 
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kietą. 
JÓZE 


Br. WELGER 


Inkubatory ; 


Słynna w oa- 
łym świecie 


Zalecana przez najsłynniejsze 
parlament Medyczny przy Min's 
Dart jest jednym z najniezbędniejszych środków dla utrzymania zdro 
Napój ten, przyjmowany w ilości 2 — 3 szklanek tygodniowo leczy; 
wyrzuty, liszaje, uderzenia krwi do głowy, 
pienia żołądka i t. p, przywraca apetyt i 
sku.ecznie w wypadkach zapalenia płuć, influenzy i choleryny. 
Cena pudełka ! rb , — !2 pudełka 50 kop- 
Uwaga. Każde oryginalne pudełko zaopatrzone następującą ety- 
pi reprezentant na Królestwo Polssie i Cesarstwo: 
Warszawa, Złota Nr 16. 
tee wysyłamy za zaliczeniem od 1 rubla, 


traktory naftowe, z płu- 
gami SACKA lub DEERA. 
Ein- 
coin, 


A kultywatory sprężynowa. 
Parniki. 


M ILW AUK EE Maszyny Żniwna. 
ZIMM ERMANN Młocarnia MOR TzZYNOWE. 


HEID Maszyny do bajcowania masion. 


Prasy do 
słamy. 


BENTHALLA Sieczkarnie i kroje. 


Seperatory-wirówki i i "naczynia mieczarsk. 


inna maszyny i zo zd pa 
najleuszych krajowych i za- 
granicznych fabryk. 


nn — kJ 


Superfosfat, Saletra, EAR, 
sówka, Gips, Kainit, Sól po- 


tasowa, Chlorek barytu = 
NASIORA polne i SE) 


Cenniki na żądanie gratis i franco. 
O ate kawi 


Zdrowie jest najcenniejszym skarbom di» wSzwwtkioh; 


ERBATA z gór HARCU. 


(Dr. LAUER'S HARZER GEB RGSTEE). 


Moskwa (AP.) Zastrajkowali wszyscy 
iunkeyonaryusie tramwajów miejskich, Rucb 
tramwajów ustał. Przyczyną — Żądania eko- 
aomiczne, które od dłuższego już czasu wywo 
tywały ierment 

Moskwa (AP) W. bre strajku lunk'yona 
rytszy tramwajowych, rada miejska zwróciła 
się do nich z wezwaniem w którem zaleca 
wiiiowić pracę, glyżł strajk pracownikow Iram- 
wajowych, jako 1astytucpi publicznej, jest czy» 
mem karacyt przez prawo.  Strajkujący nie 
dali cdpowiedzi na odezwę. Prócz funkcyoha 
rjuszów tramwajowych zastrajkowali robotnicy 
centrali elektrycznej i kolejki parowej d> Piet- 
rowsks-Razumowsva. 

Baku (AP.) Sta-ę'o do pracy 259 robct 
ników fabryk  mccbaniczaych B wkendorfa 
W Surachanach wydalono guo robotników, 
którzy mie stanęli do pracy. 


Cholera. 


Qdasa (AP). Stwierdzono przez badanie 
bakteryologiczne trzeci wypadek zasłabnięcia 
da cholerę. 

Odes3 (AP) Stwierdzono 4ty wypadek 
cholery. 


Nowy rektor. 


Warszawą (AP) Na rektora uniwerzyte- 
tu obrano profesora Wiechowa. 


Rsal zacya pi Życ zXi. 
Petersburg (AP). Bark rosyjsko-ar gielsk' 
przyjął realizacyę trzeciej części pożyczki miej- 


skiej w kwocie 66 milionów rub'i według kur- 
su 9I za ICO. 


Z sądów. 


Moskwa (AP) Sąd wojenny skazęł za 
zabójstwo uriadsika i za udzał w kradzieżach 
kolejowych na 20 lat robót ciężkich Don u10 
wa i na 4 lata robót ciężkich h:rszta bandy 
rozbójniczej Pariszewa, :kizaaego przedtem na 
katorgę bezterminową. 


Z ostatniej chwili. 


Trzecia wojna b, łxańska. 
Wiedeń (WŁ) Z Walony donoszą, iż 


KIE © WSR 


dteniu serbów jakoby tymezatowy rząd albań 
si Lt'zymywał stosunki z powstańcami. 
W.edeń (Wt). „Neue Freie Press:*" do 
ms, iż rząd serbski zawiadomił mocarstwa, że 
«we działania wojenne ograniczy do cdparcie 
albańczyków dv granicy albański j. 


Sprawy bałkańskie. 


S fa (Wł) Posłowie rosyjski i francuiki 
doradzili rządowi bułgarskiemu riewtrącanie się 
do powstania w Albanii i zachowanie spokoju 


Narada polityczna. 


Wiedeń (W)). Dziś na naradzie politycz: 
nej przyjęty będzie pz z B:rchtolda prezes 
gabiaetu serbskiego Paszicz. W naracz e przyj 
mą ujdzial: szef sekcyi ministerstwa spraw za- 
granicznych w Wiedniu Macchio, poseł zerbsii 
w Wiedniu J vanowiez ori z były peszł austrya 
cki w Biał grodzie Forgach. Od wyaików tej 
konferencyi z iłeżne są ważne de'yzye politycz- 
ne i kandlowe Austryi. 

Zdaniem J: vanowicza kouf:rencye Paszi- 
cza z Berchtoldem doprowadzi do ważnych 
wyników politycznych i haadiowych. Serbia 
życzy sob.e porozumienia i stosunków pizyja- 
cielskich z Austrgą. Serbia potrzebuje od stro- 
ny Albanii silnej granicy, której ustalenie mo- 
żliweby było bez rewizyi uchwał londyńskich. 


Kardydat na tron albański 


Wiedeń (Wł.). W październiku n. st. do 
Wiedaia przybędzie hsiążę Wied, kandy- 
dat na (ron albański w celu porozumienia 


się co do swej kandydatury. 


Sprzwa ruformy w yborczej. 


Lwów (W?.). Podczas obrad nad refor- 
mą wyborczą centrum zbliżyło się w k:lku pun- 
ktach z postulatami Koła krakowskiego. 


N: bytsk. 


Lwów (WŁ) Miasto nab, 1> zbiory Ło- 
zińskiego — w celu utworzenia mireum pol- 
skiego — za 8.0 tysięcy. 


n- Wizyta. 
Londya (W:.) Zapowicdziáne przybycie 


zasg'ępcy ironu austryackiego wywoluje i gólne 
zaciekawienie. Koła polityczae przypisują od- 


[Izmail Kemal-basza stanowczo zaprzecza twier wiedzinom tym doniosłe znaczenie. 


Lokomobiłe i młocarnie 


- wa 


naftowa - stałe 
lokomobile. 


Br, RÓBER 


Młynki 
wialnie 


1 


powagi lekarskie, zatwierdzona przez De- 


» 
steryum Spraw Wewnętrznych w Peters- R 


hemoroidy, reumatyzm, cier 


prawidłowe trawienie. Dz'ała 


Telefon 1254-44, 
a doliczeniem na 


Królewskie świeżego połowu ma 
Ieęalere, 7 top sztuka Bryndza 


(kroczki) s4 do nabycia na w 
Stecya kolejowa, 
grafici na Kożanka, majątek vhr, 


ana E E 0 | 
T-wo Pomocy Stud. Połakom 
Uniwersytetu Kijowskiego. Biu- 


Piątek, d. 20 września (3 paźldzieraika) 19:3 r. 
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Sprawa ziemstw zach dnich. 


Petersburg (Wł). „Now. Wr."  doncsi, 
te wśród posłów db Rady Państwa wywołują 
wątpliwości zmiany, walesione do ziemstw za: 
chodaich przez M klakowa. Wypowiadają myśl, 
4 rząd może wnosić poprawki pidczas omā- 
wiania projektu, lecz nie przed rozważaniem w 
Du nie samego projektu, 


Dukoła Dumy. 


Petersburg (Wł). W kuluarach krątzły 
pogłoski, że konflikt Dumy z rządem zcstanie 
załatwiony w ten sposób, iż Rodzianko i wszy- 
icy ministrowie zostaną zaproszeni na nabo- 
żeństwo z powodu otwarcia zesyi Dumy. 

Petersburg (Wł). Krążą pogłoski, że w 
pewnych sferach pólitycznych istaieje tenden- 
cya, by nie zwoływać Dumy corocznie, obecnie 
zaś nalcży sesyę Dumy odroćzyć. - 


Poógłoska. 


Petersburg (WŁ). „Birz. Wied." dono- 
szą, iż gubernator piotrkowski Jaczewskij zosta: 
nie mianowany gubernatorem warszawskim. 


Sprawa ks Mikoł Jana. 


Petersburg (Wł). Senat ucbylił skzrgę 
ks. Mikcłajuca. Sprawa jego rozpatrywana by- 
ła trzykrotnie. [zba sądowa wileńska uniewin- 
nila ks. Mikołajuna, pociągniętego do odpowie» 
dzialuości za zakaz pozyłania dzieci kstoiickich 
do szkół oerkiewno. parafialnych. Senat wyrok 
izby skasował, oddając sprawę do rozpatrzenia 
izbie kijowskiej, która skazała oskarżonego na 
8 miesięcy więzienia. Senat wyrok ten skaso- 
wał ponownie. Izba kijowska skazała następnie 
ks, Mikołajuna na 4. lata twierdzy. 


Z sądów. 


„Petersburg (W?.). Senat ucbylił skargę 
fabrykanta łdzkiego Lemmerta, skazanego przez 
warszawską izbę sądową za defloracyę dziew- 
cząt na 5 lat rot areazianckicb. Drugi oskarżo- 
ny, właściciel scating-ringu Miller odebrał so» 
bie żysie. 
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W wielkiim wyborze: 


BIELIZN 


: STOŁOWA w nsjnowszych kolo; ach 


i deseniach! 


DAMSKA i MESRA. DLA NIEMOWLĄT. 
Pościelowa na zamówienie; wykony” 
wa się szybao I dokładnio. 


ZZCZAT IK. 


Byłe p'asownice = Byłe p'asownice HERSEGO 


M. Maczyńska i Č, Zabłocka 


a Puszkińska Ñr 20 w podwórzu. 


Przyjmują zamówienia Sukien Damskich. 11344 


k. śledzia 7 k. | 


" wiae 


śfunt. Magazyn 


Waaieki - 
w Wasvikew P, 1863 


ost. 
zocztowa i t:le- 
> kijow. gub, 


11280 


E 


nar- Ceny Powyczie 4 


otrzebny uĆzeń do tapicera, mó- 
po polsku. G.mnazyaloa 
Nr 1 róg Fundutlejowskiej. 


pono OE EEE OE, 
potrzebna nauczycielka lub nau 
czyciel do dwojga dzieci: chłop- 

ca przygotowsć do pierwszej klaty 
głmnazyuwm, dziewczynce początki 

"karpie dwuletnie Pensyi 10 rb., całkowite utrzymanie 
osobny pokój. i koszta podróżv. Za- 

wadzki vr Karolinie, poczta Chabno 


Potrzebni 


Wyrcbu Warszawskiej F: bryki 


Wł. Gostyński = 


polaca fabryczny skład w Kijowie 


1. KME 


| jMikołajowska 13. 


10726 


Arel uoce na Kreszczatyku dama- 
skR pertimonetkA. Zgłaszić si: 
Aśmioirtracya „Dziennita”, DM 
pe w 1342 
Skończyłam pensye w Krako- 
wie, znam francuski, niemieck', 
aoglelski, mużykę, peszukuję miej- 
sca nauctycielki do pocrattujacych 
dzieci. | Sitkowce poludo. podjazd 
dróg. Čukro "nia, dla Z. W. 11383 
A ' l teda freblaùka z klatztornem 
(BE CHOW poszukuje posady. 


| Troicki zauł.k Nr 6 m 9. 11334 


i Sa 8 lit praktyki korepety- 
tors tiej, specynlnie matematyka, 

| literatura, poszukuje lekcyi. Tara- 
sowska 14 m. 2. Perkowicz. 11338 


Francuz 


muzyka, śpiew, malarstwo, referen- 
cye. Bruro Jahołkowskiej, Warsza- 
wa, Jerozolimska 82 11251 


al. o Z Bae badmode 
Administrator [aśny, poznań- 
JA czyk 35 lat. kawaler, specy! lista 
eksplostacyi lasów i handlu drze- 
wem, dłtgoletni kierownik dużych 
tartaków Pp. Za granicą, obeznany 
gruntowo e z prowadzeniem admi- 
nistracyi leśnej. książkowością, kal- 
kulacyami, gospodarstwem rolnem 
i r bnem i i serwitutami z praktyką 
15-ietnią w Niemczech, Galicyi, Ki6- 
lestwie i Litwie, z najpoważniejsze- 
mi rekomeadacyami i świadectwami, 
e:tatolo d tor stu pięćdziesięcih 
tys'ęCy BO. 0) dziesięcin latów 
poszukuje gafaz innej posady. Cfep- 
ty proszę żilerewać pod adresem: 
Adminiatracyą „ ai ka Kijowęk:* 
pod literami L. "H K. 1479 11332 


20. ... 


ma mee 


11306 


pokój ładny, porządnie umeblo- 
wany do wynajęcia. R: gniedzień- 
ska Nr 4 m. 3 11339 


o RR |_| || 
ze pakój, inteligentna niemka po- 

szuk. iekcyi. Przyjmie ranne zs- 
jedi Timoficjowsia 14—12, od 12 
do 3. 


11317 


$ 
— 
im 


1322 

koszta przesyłki. ro Pracy poleca studentów, jako 1 
Wystrzegać się falsyfikatów I podrabianych etyk'et. 52704 korepetytorów, wychowawców, energiczni zgenci do sprzedaży peer" wę w gub. podolskiej, 
nauczycieli, pracowników biuro- pierwszorzędnych maszyn do pi- Dowetyzykij lu Sowskij zj 


słówn e 


Metodologiczna 

szkoła gry forte- 
pianowej pianist 
ki metodologiczki 


Początek roku szkolnego d. 1 go września. 


„Biuro Racbunkowe 
Jana We reszcz ńsziego w Kija- 


tis z ul. Proreznej 1/ na R papier.podług miary. Kreszcz. 52 m 17 
1131 


H.hiese 


Przyjmują s'ę uczniowie i uczenice w wieku, począwszy od lat 7 iu. 
G.dciny przyjęć od 4—6 pp. Mąła-Żytomierska 7 m. 3. 


11258 


arszawska pracownia Wikto | 
wyk. sub. cleg. po rb. 10, 


wych, masażystów ete 

przyjmują sią w lokalu Biura Pra- 

cy, Prorezna Nr 29 m. 2 Od 3 

do 5 pp. codziennie. 

qsuozycielka poszuktje mejsca 
na wieś. 

g r.l. 
tudent polit. pos ukuje | 4cyi 
Nowo-Kijowska 15 8. M, Jupa 7 


Zapisy | sania. Kij D 
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s uauski. Kijów, 
jowska 30—29 


wykonywa solidnie, 


A) 


K jów, Balońska Nr 
11284 


Drutarnia Polska w Kijowie, Kresrczatyk M 38. 


— — 


vm Przemysł. Handl. 
Msgahm i Schoenaich, Nowa 3 


Trier . agreczter W. tu- 


Roboty in 


aeaaeae 
Rrądoa kawaler, energic. ny, 
daświadciony. - Gorzelany, re- 
ktyfikator, kursy grrzelnicze dosko- 
nala praktyka we wszystkich dzia- 


parowanej dobrej gleby z wygod- 
nym domem, zabudowaniami, nieda- 
leko kolei, Oferiy pitemnne. od- 
dział biura e cznege Zdio- 
jewski i Grabowski, Winnica, Miko- 
łajowski prosp- kt 63 11331 


D’ sprzedania okazyjnie ume- 
blowanie do pokoju p A 


„ul. Fundukie: 
1203 


w stylu Rococo, orzech, 1 kanap”, 

6 Erzerel, 1 st}, 2 lustra i mi bie 

ryi buduarowe Rococo. W. Żytomier- 

d 20 ś- | bluzki ag b. 3; tam sprzed. s'e form. oszuk koadycyi na łach, znakemite świadectwa. „Pro-f'ka 8B m. 8. Oglądzć od 11 — 4" | 

a anz jon Pepot parh r e g|mien", Marszaikowska 119, War. | po poł. 11337 
10772 m. 2 od 11—1. 11304 | szawa. 11346 


Wydawca Kntoni Zieleński. 


